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Wielkopolska i Pomorze

jako żerowisko p. Witosa.

Witos jako półbóg i zbawca Wielkopol­
ski. —

, ,Mędrcy ze wschodu". — Polity­
czne bociany.

Wójtowi z Wierzchosławic ciasno się
robi w Ma!opólsce. Zaszkodziły mu moc­
no rozmaite dość ciemne sprawy, w któ­
rych jego stronnictwo maczało palce.
]Również nie przysporzyły mu chwały o-

krcsy, w których znajdował się u steru

rzędów. Wreszcie nie ,,cięgnie" już ulu­
biona przez niego demagogja, bo chłopi
małopolscy zmądrzeli, a zresztą w tym
kierunku prześcignęli go uciekinierzy z

jego obozu: Bryle, Pluty i inne Smoły,
zgromadzone pod sztandarem Narodowej
Partji Chłopskiej (enpechowców). Naj­
mocniej zaś dokuczyło mu ,,Wyzwole­
nie", które go w radykalizmie o całe nie­
bo przewyższyło i nietylko gwiazdę z nie­
ba, ale i niebo samo swoim członkom o-

biecuje — nie mówiąc już o ziemi, którę
możliwie darmo chce rozdawać.

Obiecuje W’itos każdemu ze swoich
chłopów 50 mórg ziemi, to enpechowcy
obiecuję 100, a ,,Wyzwolenie 200. Krzy­
czy Witos na wysokie podatki, to enpe­
chowcy domagaję się zupełnego zwolnie­
nia od podatków, a ,,Wyzwolenie" żęda
darowizny ze skarbu państwa. Chce Wi­
tos ziemi kościelnej (ale tylko możliwie
dla swoich chłopów), to jego przeciwnicy
całkiem potępiają konkordat z Watyka­
nem, że to niby jeszcze za łagodnie spra­
wę tę traktuje.

W tej licytacji wzajemnej Witos zo­
stał przelicytowany, bo zawsze jeszcze
trochę się liczy z warunkami. Widząc,
że. teren jego w Małopolsce i w Kon,gre­
sówce się kurczy, rozszerzył działalność

gwoję na Wielkopołskę i Pomorze. Lecz
tu sprawa jakoś opornie idzie, ho lud jest
światlejszy i obiecankom nie ufa. Wie, że

sę obietnice, które nigdy ziścić się nie

mogę. Rozumie, że np. reforma rolna,
choć jest bardzo pożądana, w zbyt rady­
kalny sposób przeprowadzić sie nie da,
ko tylko finansowo bardzo zasobne pań­
stwo może przeprowadzić racjonalną
parcelację.

?’tad obiecanki takie, jak na wiecu
w Śmiglu, gdzie witosowcy obiecywali
podwoić obszary rolne gospodarzy (kto
ma 100 mórg, dostanie 200 i t. d,), są pu-
stemi frazesami bez realnej podstawy.
Te też szeregi Plastowców zawsze je-
Mite są szczupłe i niema widoków, aby
si? wzmocniły. Nie dziw przeto, że jego
arfan poznański ,,Włościanin" mało jest
czytywany. Jedynie ,,Gazeta Grudziądz­
ka" p Kulerskiego ratuje sytuację’.

Niedawno p. Witos zwołał zjazd zwo­
lenników do Poznania. Wychodzący w

Poznaniu , Włościanin", organ P, S. L .

_

Piast" czyli organ p, Witosa na terenie

Wielkopolski i Pomorza, w artykule, o-

pisujęcym zjazd tegoż stronnictwa, pi­
sze. że gdy p. Witos ukazał się na sali,
witano go niemilknącemi oklaskami i

Wyciągano do niego ręce, Jak gdyby do

jakiego pó’bcpa, a w dalszym ciągu ar­
tykułu ,,Włościanina" znajduje się na­
stępujące zdanie:

,,batu?cie ras, wy posłowie z Małopoi-
akil Bo chociaż sie jesteśmy tego godni, ’

B?e zlitujcie się, na Boga, nad nami i.
brońcie nas!"

Na ten wybryk jakiegoś gryzipiórka,
któremu widocznie także dusza piszczy i

do Dojlid i innych interesów, odpowia­
da enperowski ,,Wiarus Wielkopolski"
w numerze 54, co następuje:

,,Tyle dosłownie ,,Włościanin". Czy
mu się rozum pomieszał? Widocznie za

jego demagogiczną robotę Pan Bóg go
już dość rychło ukarał, że nawiedził go
beznadziejnie kalectwem umysłowem i

politycznem. Czy ,,Włościanin" wycho­
dzi na księżycu, czy też na Marsie, żeby
nam tu nad Wartę, w stolicy Wielkopol­
ski, wypisywać brednie, którerrii p. Wi­
tos przez szereg lat bałamucił politycznie
niewyrobione i mało oświecone masy
chłopskie w Małopolsce? Dobre to mo­
gło być przez niejakiś czas dla Małopol­
ski. Nas tu w Wielkopolsce, wogóle w

województwach zachodnich, wychowa­

nych w atmosferze kultury zachodu, ta­
kie i podobne wykrzykniki żadną miarę
zbudować nie mogę. Patrzymy na to

trzeźwo, z właściwym realizmem poli­
tycznym. Zresztą dziś już w Małopolsce
przestaje to być dla partji p. Witosa mo­
mentem atrakcyjnym i tam zwolna na­
stępuje otrzeźwienie umysłów, a najlep­
szym na to dowodem — to fakt, że partja
Witosa maleje i kurczy się coraz więcej.

W opinji polskiej w województwach
zachodnich toruje sobie coraz więcej dro­
gę przeświadczenie, że działalność róż­
nych ,,mędrców ze wschodu" na terenie

tutejszym jest w najwyższym stopniu
szkodliwa Co chwila o tem piszemy i za­
mieszczamy korespondencje i głosy, ja­
kie co do tego sa nam nadsyłane. Na

Bydgoszcz protestuje...
Zebrane na walnem dorocznem zgro­

madzeniu wszystkie towarzystwa i or­
ganizacje narodowe miasta Bydgoszczy
oświadczają:

Nie zgodzimy się żadna miarę na

jakąkolwiek rewizje granic Polski,
choćby środkami pokojowemi, jak pro­
ponuję Niemcy. Wyrażamy gotowość
bronienia całości Ojczyzny przeciw
każdemu, ktoby się na jej całość tar­
gnął i podnosimy wobec całego świata
cywilizowanego stanowczy protest prze­
ciw wszelkim próbom naruszania gra­
nic Polski.

Gotowość nasra do obrony granic
Polski nie mniejsza jest niż zdumienie,
że w państwach, które były twórcami
Traktatu Wersalskiego, gwarantujące­

go niepodległość i całość Rzplitej Pol­
skiej, mogła się choć częściowo wytw;o­
rzyć opinja popierająca pretensje nie­
mieckie, a nam nieprzychylna, bo wy­
magająca jedynie od .Polski ofiar na

rzecz pokoju.

Dajemy wyraz uznaniu naszemu dla

prezesa Rady Ministrów p. Wł. Grab­
skiego za jego pełne godności oświad­
czenie w Sejmie w dniu 6 marca br.,
stanowiące słuszną i ze stanowiska na­
rodowego jedynie wskazaną odprawę
dla międzynarodowych intrygantów.
Zapewniamy p. Grabskiego, że stoimy i
stać będziemy przy rządzie zawsze, gdy
chodzić będzie o obronę całości i niety­
kalności granic naszych.

Demonstracje litewskie przeciw
Watykanowi.

Ostra nota rtądu kowieńskiego do Watykanu. — Sejm kowieński

uchwala wydalenie przedstawiciela papieskiego I odwołanie posła
litewskiego przy Watykanie.

Kowno, 12. 3 . (Pat.) Sejm litewski

przyjął nagły wniosek ludowców w

sprawie odwołania posła litewskiego
przy Watykanie i usunięcia przedstawi­
ciela Stolicy Apostolskiej, arcybiskupa
Zecchinfego z Kowna.

Rząd litewski wysła,ł do Watykanu
notę z protestem z powodu zawarcia
konkordatu z Polskę.

Podczas demonstracji przeciwko
Watykanowi w Kownie, gruna ludzi,
złożona z szaulisów, udała się przed
prywatne mieszkanie arcybiskupa Zec-

chini’ego, przedstawiciela Stolicy Apo­
stolskiej i krzykami wywołała arcy­
biskupa, by pokazał się na balkonie.

Gdy arcybiskup to uczynił, wówczas
szauliści obrzucili go przekleństwami i

wyzwiskami. Niedługo potem przybyła
do arcybiskupa delegacja celem wrę­
czenia mu rezolucji przeciw Watykano­
wi, która została uchwalona na wiecu

protestacyjnym. Delegacja ta nie zosta­
ła wpuszczoną do mieszkania arcy­
biskupa i zostawiła rezolucję na piśmie
przed zamkniętemi drzwiami.

ósma rocznica obalenia caratu.

Moskwa, 12. 3. (Pat.) Dzień dzisiej­
szy obchodzony jest uroczyście iako
święto ludowe ósmej rocznicy obalenia

ca,ratu. Miasto ozdobione flagami. Pra­
sa zamieszcza szereg wspomnień histo­
rycznych, dotyczących tego momentu.

Zapowiedziano liczne wiece.

Trocki ambasadorem w Japonii.

Berlin, 12. 3. (Pat.) ,,Vossische Zei-

tung" dowiaduje się, że rząd sowiecki
zamierza powołać Trockiego na stano­
wisko ambasadora w Japonji.

Benesz Idzie Sarzyńskiemu n,a rękę-

Gdańsk, 12. 3. (Pat.) ,.Danziger
Neueste Nachrichten" donoszą z Gene­
wy, że czechosłowacki minister spraw
zagr. Benesz idzie ministrowi Skrzyń­
skiemu na rękę w jego zabiegach i u-

łatwia mu jego zadania.

Sprawa rozbrojenia Niemiec.

Paryż, 12. 3. (Pat.) Według ,,Petit
Parisien", dodatkowe sprawozdanie
marszałka Focha, dotyczące rozbrojenia
Niemiec będzie gotowe w ciągu następ­
nego tygodnia.

różnych urzędach jest już tak, że nawet

już woźnych, chłopców do posyłek i po­
licjantów bierze się ze wschodu, a nasi

robotnicy, wypierani i pozbawiani Chle­
ba i zarobku, muszą emigrować na da­
leką obczyznę. Wypierano ich za czasów
niewoli politycznej politykę kolonizacyj-
ną i prześladowczym systemem pruskim,
dziś ich również się wypiera. Jest tak na

niższych urzędach, jest tak i w wielkiej
mierze na średnich i wyższych urzędach.
W życiu zaś spolecznem, gdzie tylko zet­
knąć się z działalnością ,,mędrców ze

wschodu", tam w wielkiej czę’ści nastę­
puje zawód, rozczarowanie a nieraz i

kompromitacja. Zrozumiała to całkiem
rzecz, bo co lepsze w Małopolsce, to też
tam pozostaje i pracuje. Każdy przecież
chętniej pracuje tam, gdzie znane mu są
stosunki. Wyjątek stanowię tylko dzie­
dzina szkolnictw’a i sądownictwa. Ani
sędziów, ani nauczycieli nie mogliśmy
się dochować za czasów naszej niewoli,
bo nam tego czynić nie było wolno."

Polityków witosowych i wyzw’oleń­
ców nazywa ,,Wiarus Wie!k." w dalszym
ciągu mędrcami ze wschodu i zastrzega
się przed ich natręctwem. Daw’aliśmy
sobie - pisze — dawniej radę z potę’ż­
nym systemem pruskim, to ńa pewno i
dziś sobie poradzimy bez ,,mędrców ze

wschodu".

Stwierdza dalej ,,Wiarus Wielk.", że
na terenie tutejszym stłumiony został
ruch ,,Wyzwolenia", bo wydawca organu
tej partji ,,Gońca Wielkopolskiego" p. B .

Milski ,,zórjentował się ostatecznie w sy­
tuacji i odepchnął od siebie natrętów po­
litycznych, zapuszczających, jak gdyby
jaka horda tatarska w średniowieczu
swe zagony na terenie Wielkopolski i
Pcmorza. Wydawca ,,Gońca" zapoznaw­
szy się bliżej z działalnością ,,mędrców
ze wschodu", wycofał się z awanturniczej
polityki, co tylko z uznaniem podnieś?
należy."

Podobnie należy zlikwidować partję
Witosa, który dosyć się )politycznie
skompromitował i raczej za grzechy sw’o­
je pokutować powinien, niż dążyć do po­
now’nego zaspokojenia swoich intryganc­
kich ambicyjek.

Przedstawia dalej ,,Wiarus Wielk?

tych posłów do Sejmu, co to nic nie robią
tylko na komendę podnoszą ręce i — od­
bierają dyety. Ci to ,,mędrcy" ze wscho­
du, jak bociany polityczne, zaczynają
bobrować po naszej dzielnicy i szukać tu

będę mandatów, aby lud wielkopolski i

pomorski ,,uszczęśliwiać". Temu należy
zawczasu przeszkodzić.

Na treść wywodów ,,Wiarusa Wielk."
co do ich części zasadniczej, godzimy się
w zupełności. Nie możemy bowiem na­
brać przekonania, że walka klasowa, ja­
ką Witos uprawia, może krajowi przy­
nieść pożytek. Przypominamy, że p. Wi­
tos bratał się przed 2 laty z ,,zieloną mię­
dzynarodówką" bułgarskiego premjera
Stambołijskiego, przeciw któremu we

własnym kraju wybuchła rewolucja, u-

wienczona jego śmiercią. Do dziś Buł-

garja ponosi skutki owego ruchu, obja­
wiające się w pewnego rodzaju wojnie
domowej.

Nie możemy pragnąć wytworzenia u

nas podobnego ruchu. Jeżeli chodzi o

zdrową reformę rolną, to i my jesteśmy
jej zwolennikami, bo chcemy, aby jak
najszersze masy społeczeństwa osiadły
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fia własnym kawałku zielni. Poprzemy
też każdy wykónalny projekt parcelacji
wielkich obszarów. Wszelako nie może­
my na ślepo szastać obietnicami, które
są nieziszczalne — li tylko dla zyskania
taniej popularności. Program Chrześci­
jańskiej Demokracji jest pod tym wzglę­
dem wyraźny i zawsze podług niego po­
stępować będziemy. Ze stanowiska Spo­
łecznego parcelacja jest pożądana i dla

kraju pożyteczna, ale przeprowadzona
być musi według zasad sprawiedliwych
i tak, aby obdarzeni ziemia mogli na niej
z korzyścią tflń siebie i dla kraju pra­
cować.

Sprawy tak poważnej ńie należy pu­
szczać na fłukta demagogji. jak robi Wi­
tos i jego konkurenci, bo to zemści się
prędzej czy później na tych, których oni
rzekomo chcą uszczęśliwić, a przede-
wszystkiem na państwie i wszystkich je­
go obywatelach.

!obrad Radv Ligi Narodów.

Deklaracja Chamberlaina. — Państwo

brytyjskie odrzuca pakt genewski i za­
leca rncwy specjalne. - Odpowiedź
Br!anda. — Stanowisko Anglji w spra­
wie paktu gwarancyjnego odosobnione.

Genewa, 12. 3. (PAT) Chamberlain od­
czytał dziś deklarację, która zaznacza

sympatję Imperjum Brytyjskiego dla
idei arbitrażu i rozbrojenia, lecz stwier­
dza niemożliwość podpisania i ratyfiko­
wania protokułu w formie obecnej, jak
również uznania protokułu za najlepszą
metodę do osiągnięcia proponowanych
celów.

Środki praktyczne, proponowane przez
Anglję, są następujące: Ponieważ Wzmo­
cnienie ogólnych dyśpożycyj paktu nie

dałoby rezultatów, najlepszem rozwiąza­
niem byłoby uzupełnienie paktu przez
umow’y specjalne, mające charakter de-
fenzywny i wykonywane w ścisłem po­
rozumieniu z Ligą Narodów. Niema in­
nych środków w granicach paktu dla
zaradzenia obecnemu złu. Z tego wzglę­
du an_i Anglja, a_ni też dominja, które

mają jeszcze oprócz tego zakomuniko­
wać dodatkowo swój punkt widzenia, nie

mogą przyjąć protokułu.
W czasie przerwy, jaka nastąpiła po

deklaracji Chamberlaina, Briand kon­
ferował z Hymansem i Beneszem w ce­
lu uzgodnienia odpowiedzi, jakie zamie­
rzają oni złożyć na oświadczenie angiel­
skie. Po wzńowionem posiedzeniu za­
brał głos Briand, wygłaszając jedno z

najlepszych przemówień w swej karie­
rze politycznej. Mowa jego wypowie­
dziana z wielką finezją i ironją, siłą
przekonania i argumentacji wywoływa­
ła w momentach zasadniczych uznanie
zarówno ze strony wielu delegacji, jak
i ze strony zgromadzonych na sali, w

momentach zaś polemicznych nawet
Chamberlain nie mógł opanować śmie­
chu, jaki wywołała ironiczna krytyka
Br!anda deklaracji angielskiej. Naj-
waniejszym momentem mowy było ()­
świadczenie Briand a, że rząd francuski
zdecydowanie stoi na gruncie protokó­
łu genewskiego.

Po Briandzie zabrał głos Sclaloia
(Wiochy), który poddał krytyce stronę
techniczną protokółu i przyłączył się do

própzycji angielskiej.
Przedstawiciel Japonji Ishł oświad­

czył, że nie może narazie udzielić odpo­
"wiedzi na poruszone sprawy, ponieważ
Japonja nie ukończyła jeszcze badań
nad protokółem.

Następny mówca Hymans zaznaczył,
że Belgja przyjęła protokół, który sta

nowi bardzo poważny etap w organiza­
cji technicznej dzieła pokoju, sądzi jed­
nak, że protokół nie rozwiązuję w spo­
sób ostateczny zagadnienia bezpieczeń­
stwa. Wreszcie Hymańs zalecił zawar­
cie specjalnych układów o charakterze

obronnym odpowiadających specjal­
nym potrzebom i ujętych w ramach i
duchu Ligi Narodów.

Quinones de Leone stwierdził, że Hi-

szpanja zawsze jest gotowa współpraco­
wać z Ligą Narodów w każdem dziele,
mającem na celu zapewnienie pokoju
światowego.

Guani zaznaczył, że Urugwaj przyjął
protokół, który przedstawia dla Ameryki
łaciflskiej wielką silę moralną.

Bada Ligi Nardów postanowiła odbyć
jutro rano specjalne posiedzenie, ńa któ­
rem Benesz przedstawi rezolucje, zamy­
kające dyskusję w sprawie protokółu.

Ust śp. ks. Fetfukowicza demaskuje
łotrowskle praktyki bolszewików.

X. Fedukowicz pamiętny list do papieża napisał nie własnowolnśe

a pod wpływem sędziego śledczego Usz^kowa, czego następnie żało­
wał 3 sam siebie surowo osądził.

Moskwa, 10. 3 . 1925. ,.Rosta" potwier­
dza, iż dnia 6 b. m. w Żytomierzu spalo­
ny został ks. Andrzej Fedukowicz przez
uprzednie oblanie benzyną. Jak infor­
muje w sposób cyniczny Ag. Tel. ,.Rosta"
ich korespondent w Żytomierzu miał roz­
mawiać źe zbliżonemi do nieboszczyka
osobami, którzy rzekomo przekonani są,
iż ohydnego tego czynu dokonali przez
zemstę polscy agenci, dla uniemożliwie­
nia ks. Fedukowiczówi wydawania wła­
dzom bolszewickim polskich szpiegów na

Ukrainie. ,,Rosta", pragnąc ks. Feduko-
wicza uczynić sowjeckim bohaterem, w

tejże depeszy przypomina list tragicznie
zmarłego kap!ana do papieża, w którym
zmarły protestował przeciwko miesza­
niu się duchow-ieństwa polskiego do ro­
boty antysow-jeckiej.

Tymczasem A. T . Express jest w po­
siadaniu odpisu listu księdza A. Fedu-
kowicża do wybitnej osobistości ze świa­
ta politycznego, datowanego w Charko­
wie dnia 17 listopada 1924 r., listu, który
poniżej w całości podajemy:

,,Wielce Szanowny

Pragnę bardzo skreślić parę słów
do ..... w sprawie popełnionej przeze
mnie zbrodni względem Ojczyzny.
Sam nie wiem tylko, od czego zaczać.
Sprowokowano mnie haniebnie w Ży­
tomierzu w G P, U. Cały czas grożo­
no mi procesem i odw’rotnie, jeżeli
zdecyduję Się napisać to. co mi każą,
to procesu nie będzie. Otóż ja rozpo­
cząłem sw-oje zeznania, które dopro­

wadziło mnie do napisania listu do

Papieża, przez który taką wielką
krzywdę w-yrządziłem Kościołowi i

Ojczyźnie. Jak się to stało, ja sam

sobie w żaden sposób wytłu_mac_zyć
nie jestem w- stanie. Jeden list pisa­
łem w Żytomierzu w maju miesiącu,

będąc - pod w-pływem śledczego Usza-
kow-a, który popróstu w-skazywał mi,
co mam pisać i ja okazałem się zu­
pełnie bezsilny. Była to chyba hypnó-
żer"zspomocą której Uszakow na mnie
działał. Drugi list pisany w Charko­
wie. który jest powtórzeniem pierw­
szego i który miał być wysłany do

Rzymu i zlikwidować moją spraw/ę
żytomierską. Tymczasem zamiast do

Rzymu on został w-ysłany do redakcji
,.Komunisty". Siedząc 6 miesięcy w

G.P .U, w separatce, pisałem to. co jest
wydrukow-ane w- ,.Komuniście", Nie
mogę sobie w żaden sposób zdać spra­
wy. dlaczego tak się stało. Dlaczego
ja w-pisa’em tak czarną kartkę w hi­
storję naszego narodu i stałem się
zdrajcą. Judaszem Kainem. Boże, o-

kryłem kościół hańbą? Nie masz dla
mnie przebaczenia? Jestem w-yklęty
i potępiony. Daruje mi Pan. ja piszę.
ale to w-szystko co pisżę. nie daje wy­
jaśnienia w spraw-ie listu do papieża.
Powinien mn-’e sadzić sąd spraw-ie­
dliwy, a w-ładze kościelne ze swej
strony w-ym-erzyć mi najsurowszą
karę. Zbrodniarz iestem. jakiego kula
ziemska jeszcze nie znała i znać chy­
ba nie będzie. Sługa

Ks, A, redukowi.cz.

Manifestacje litewskie przeciw Poisce i Watykanowi.
Donoszą z KnWna, że Zawarcie konkor­

datu między stolicą Apostolską a Polska

wywario w-elkie wrażenie na L’iwie, po­
nieważ konkordat ten przyłącza Wilno do

Polskiej admiństraoji kościelnej.
W niedzielę ubiegłą odbyły się w Kownie

wielkie man;festaeje, skierowane przeciwko
Polsce i Watykanowi. W największe! z

tych manifestacji na placu ratuszowym
wzięło udział około 5 tysięcy osób. Prasa

kowieńska w dłuższych artykułach wystę-
ouje przeciwko Polsce i Watykanowi. Na
wiecach protestaeyinyeh uchwalono żądać
zerwania stosunków z Watykanem, wyda­
lenia przedstawiciela papieskiego na Litwie
i odwołania posła btewskiego przy Watykan’e.

Frakcia socjalistyczna wysunęła w sejmie
litewskim interpelację do rz?ądu z zanv taniem,
czy rząd uważa za właściwe dalsze pod-
trzymymame stosunków z Watykanem

Defraudacja w Polskim Konsulacie

w Howym Yorku.

Ministerstwo Spraw Zagr. po otrzy­
maniu wiadomości o nadużyciach w ge­
neralnym konsulacie polskim w Nowym
Jorku, wydelegowało do Ameryki gen.
inspektora p. Tadeusza Bilońskiego ce­
lem określenia wysokości sumy zdefrau-

dowanej. Na podstawie dochodzenia M.
S. ż. stwierdziło, że nadużycie polegało
ha sprzeniewierzeniu sum, znajdujących
się na rachunku konsulat,u gen. w No­
wym Jorku w jednym z banków nowo­
jorskich. Żadnych malwersacji w księ­
gach gen. konsulatu w Nowym Jorku nie
ujawniono, tak. że w-yklucz, iest możli­
wość ukrycia dćisżvćh nadużyć. Suma

zdefraudowanych pieniędzy wynosi dwa
dzieścia kilka tysięcy dolarów. Kasjer
zbiegł.

,,Dziennik Bydgoski" pierwszy podał
wiadomość o powyższej defraudacji. któ-
rą otrzymał ż pierwszei ręki nasz kore­
spondent w-arszaw-ski, \V prasie oficjal­
nej nastąpiło zaprzeczenie, że w M. S. Ż.
nic ó takim wypadku niewiadomo. W
rezultacie wiadomość nasza okazała się
praw-dziw-ą .

Ładny klub!
\V śłaćl za Dąbalem uzyskał i poseł

Królikowski odznaczenie sowieckie. 0 -

tó jego imieniem nazwańo w Kijow/ie
pewien klub robotniczy. W ubiegłym
tygodniu klub ten obchodząc uroczy­
stość ?-ej rocznicy czerwonej armji
przybrał powyższą nazwę.

Żydowskie pielgrzymki.
W zw-iazku z nadchodzącymi świę­

tami paschy w-zmógł się znacznie ruch
turystyczny z Póiski do Palestyny. O)­
statnio wyjechało na czas świąteczny
około 1000 żydów-, których specinlnv
pociąg przew-iózł do Constancy, skąd
drogą morską udadzą się do Jaffy.

Chłopi sowieccy mordują swoich zbaw­
ców.

W Rosji sow-ieckiej w/zrastają z każ­
dym dniem skrytobójstwa komunistów
i urzędników sowieckich oraz t, zw. ko­
respondentów pism sowieckich, będą­
cych w istocie wyw-iadowcami G, P. U .,

a pełniących rzekomo rolę dziennika­
rzy w-iejskich i fabrycznvch. Ogłoszo­
na ostatnio statystyka zabójstw- takich

,,dziennikarzy" w-iejskich przez jedną
tylko prokuraturę w Penzie, wykazuje
207 spraw w tym roku, gdy w- ubiegłym
było tylko 19. Jest to dostatecznym
sprawdzianem nastrojów wsi sowiec­
kiej.

VIII. slot wszeehsokoiski w Pradze

czeskie! w fdku 1325.

Z Udz alerń całego Sokolstwo cZ"sko-
slow ackiego, Sokołów- ’H?r słowiańskich
oraz delegacji zwit)?ków sokokch innych
Narodowości słówisfisk;ch jak również
pokrewnych związków- obcych narodów
odbedz;e sie w- m=es acńch CZerw t u j |jp.
ocu 1926 t. w Pfodże cżtśkiej VIII. zlot
w szechsokolśki.

Niemcy kupują złoto w Ameryce.

Nowy Jork, 11. 3. (Pat.) Federal
Reserre Bank w-ysłał wczoraj do
ReichSbańku W Berlinie 2J4 tniłjóna
dolarów w zlocie. Suma ta jest tvlkó
czę.ścią większego transportu złota za.­
kupionego dla Reichsbanku.

ireżrAwriattfei S”bróei

PORTER ŻYWIECKI
Reprezentacja l składy

,,WŁ’MA" Bydgoszcz - Ratusz.
TeL 489.

Z KRAJU.

Na lotnisku w Rafeftwicaeh spłonęło
0 samolotów.

Hangar wielki pod Krakowem spło­
nął doszczętnie. Pastwa ognia padło
sześć nowych samolotów. Powód pożaru
niewyjaśniony, gdyż hangar był zam­
knięty. a pożar wybuchł wew-nątrz. Ak

cja ratownicza była bardzo utrudniona
z pów-odu wielkiej odległości rur w-odo­
ciągow-ych, a kadzie przeznaczone na

w-odę były puste. Musiano więc użyć de

gaszenia zaw-artości kłoaczńe, gdzie też

zapuszczono pompy pożarnicze.
Rozmiary pożaru na lotnisku były tak

wielkie, że nad Krakowem unosiły się
olbrzymie kłęby dymu; od stacji kolejo­
wej widać było płomienie. Na miejsce
pożaru zdążyły tłumy publiczności. Po­
rządek utrzymywała żandarmerja w-oj­
skowa i policja. Szkoda, jaką poniosła
wojskowość wskutek spłonięcia sześciu

samolotów-, jest olbrzymia,

Pijatyka na rzecz,., żołnierza

Czytamy w- ,,Kurjerze Warszawskim"
z dnia 7 marca zapowiedź zabawy,. ,.Kar­
czma na rozdrożu". Zabaw-ę tę urządzą
Biały Krzyż w- Warszaw-ie. Filantropijna
ta instytucja ma urządzić w Resursie ()­
bywatelskiej ,,stylową" karczmę polską,
gdzie ,,panie - karczmarki w strojach
ludowych będą sprzedaw-ały miody, to­
kaje i krupniki".

Pomysł istotnie doskonały! Ponieważ
w niedzielę pić nie wolno, można wróżyć
powodzenie ,,oryginalnej karczmie na

rozdrożu". Towarzystwo spełni niewąt­
pliwie sw-e zadanie ośw-iatowe, zaznaja­
miając żołnierza polskiego praktycznie
z tem, jak tó niegdyś pito w Polsce w do­
bie upadku Rzplitej szlacheckiej...

Wieża Elf!a w Poznan’a,
Komisja artystyczna magistratu mia­

sta Poznania zatwierdziła projekt mode­
lu wieży Eiifla (17 m. wysokości) jako
wieży reklamow-ej dla firm na międzyna­
rodowe Targi Poznańskie. Ustawiona
ona będzie u wylotu ul. św. Marcina, vis
a vis hotelu Britania — ośw-ietlona pod­
czas Targów do godziny 1 w nocy 1.500
żarówkami ogólnej siły 38 000 świec.

,,Lwów" niebawem ruszy w nową

podróż.
Jak sfę dowiadujemy, wyruszy sta­

tek szkolny polskiej marynarki handlo­
wej ,,Lwów" w dn. 15 maja r. b. z ła­
dunkiem materiałów kolejowych do

Anglji. __

Z Anglji popłynie statek na

Morze Śródziemne, skąd zabiorze ładu­
nek do Francji i Anglji. Komendantem
statku jest kapitan Stankiewicz ze

Szkoły Morskiej w Tczewie, który ob­
jął komendę po kapitanie Ziółkow­
skim.

Figiel brzuchontówcy.
Z Warszawy donoszą: Kelnerka Wo­

łyńska w- restauracji przy ul. Chłodnej
nr. 33 usłyszała Za jedna ze ścian re­
stauracji wołanie o pomoc. Przerażona
zawiadomiła o tem policję i straż ognio­
wą. w przypuszczeniu, że ieąt to w-oła­
nie kominiarza, który śpadł do komina,
W 5 minut później przybyła straż o-

gniowa, przeszukała całą kamienicę,
ale nie znalazła niczego Teraz doiiie.ro

przyszło na myśl wszystkim, że praw­
dopodobnie chodzi tu o figiel brzucho-

mówcy, który jadł obok tej ściany obiad
1 z chwilą, kiedy przybyła straż, Uciekl

Zakończenie strajku lekarzy w Łodzi.

W dniu 10 bm, strajkujący lekarze

łódzkiej kasy chorych przystąpili do

pracy, zgadzająć się na zlikwidowanie
sporu przez delegata Ministerstw-a Pra­
cy, który w tym celu przybył do Łodzi

Niebezpieczna książka . . .

B, docent uniwersytetu lw-owskiego,
a obecny zwyczajny profesor uniw-ersy­
tetu W Poznaniu dr M. Skałkowski. wy­
woływał onegó czasu zgorszenie na u-

niwersytecie lwowskim z pow-odu
przedstawienia Kościuszki w bardzo u-

jemnem świetle. Obecnie Kuratorium
szkolne w Łodzi ostrzega przed naby­
waniem dla bibljotek szkolnych dziełka
ptbf. Skalkowskiego p. t. ,,Kościuszko
w świetle now-ych badań". Stało sie to

niezawodnie w porozumieniu z mini­
sterstwem oświaty. Jeżeli tak. w takim
razie Ostrzeżenia takie powinne b?!y
wydać wszystkie kuratoria szkolne.
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Handel - inwalida

a Inwalidzi handlowcy.
Mimo wszelkich nawoływań do ,,Roz­

woju", w kraju pełno zawsze towarów

obcych z uszczerbkiem rozwoju fabryk
krajowych, z uszczerbkiem produkują­
cej i nabywczej siły robotniczej, z u-

szczerbkiem ułożenia sią stosunków
normalnych — a w pierwszym rzędzie
te. nienormalność odbija się na spożyw­
cach - i na calem naszem poczuciu go­
dności narodowej — jakobyśmy byli
nieporadnymi niedołęgami, niezdolny
mi do zaradzenia ,,sami sobie", w naj­
mniejszej nawet rzeczy!

Nawet kiedy mamy buty wyczyścić
i- nie możemy sobie tego załatwić wła­
sną, pastą do butów - tylko trzeba nam

,,Urhinu" z Gdańska — czy innej porno­
sy obcej. A przecież mamy wyborną
pastę ,,Ha-Es-Es". Była ,,Koniczynka"
- zanikła, a ,,Ha-Es-Es" mało gdzie wi­
t!ać.

Kiedy mamy bieliznę uprać - trze­
ba nam koniecznie zagranicznych Per-

tiłów, które przepłacamy — a przecież
mamy nie gorsze wyroby krajowe — z

któremi zapoznać sie nam zbyt trudno

Kiedy coś pieczemy albo przyprawiamy
— trzeba (?) uciec się do Doktora Oet

kersa, bo bez niego nie możemy sobie

poradzić, choć prócz jego rozreklamo­
wanego ,,Backinu" mamy całkiem za­
dawalające wyroby krajowe.

Kiedy potrzebujemy się wzmocnić

silniejszem pożywieniem i za,żądamy
czekolady Blok Goplany N. 53 lub 54 —

wytykają nam różnych gdańskich Sa-
rottich — bez porównania droższe deli­
katesy, zamiast rzetelnego posiłku. A

jeśli w tej i owej miejscowości trafi się
Goplana - to nawet w samym Pozna­
niu, — gdzie jest fabryka — zdarzyło
mi się w jednym sklepie zapłacić 50

gr., a kilka domów dalej, — przy tej sa­
mej ulicy, — 39 gr. Na prowincji ró­
żnica ceny jednego i tego samego nu­
meru 53 jest 45—90 gr.

To dla ilustracji przeróżnych anor-

malnośei.
Jeżeli kto miał czas zadać sobie tro­

chę pracy dla zbadania przyczyn takie­
go stanu rzeczy — I jeżeli przeprowa­
dzał w’ywiady, aby zdać sobie sprawę
co do środków zaradczych — i próbo­
w’ał spółdzialać dla usunięcia zła — to

mógł się zapoznać z kombinacjami nad­
zwyczajnemu. Jedna firma, siinie się
reklamująca z siedzibą w Poznaniu —

nie mogła na żądanie dostarczać towa­
ru. Tow’ar codziennego użytku. Kiedy

Kaszubi-wojacy na straży zachodnich granic
Rzeczypospolitej Polskiej.

W sprawie gsohodnfeti granic Polski u-

chwaliło Towarsystwo Powstańców i Wojaków
im. W’ejhera w Wejherowie, na swem plenar-
nem posiedzeniu w dn’u 8. marca br. pod prze
wodnictwem prezesa dyrektora Leonarda Reti-
laffa., następującą rezolucją;

,,My Wojacy i Powstańcy , Kaszubi-Polacy,
z oburzeniem dowiadu-emy się te pakt gwaran­
cyjny z Niemcami dojść ma do skutku tylko
kosztem nadmorskiej ziemi kaszubskiej.

Wobec tegp oświadczamy przed Ligą Na,ro
dów i całyrp światem, ieśmy z krwi i kcśri
Słowianami-Polakami. żeśmy urodzonymi go
spodarzami na te’ ziemi, którei nim ani roz­
bio-ry. ani systematyczna praca Niemców w wie­
kowej niewoli wyrwać nie zdołała, te tej z;em’
my. Kaszubi-Polncy bronić będziemy do ostat­
niej kropli krwi tak jak żeśmy bronili całej
Rzeczypospolitej na dalekich frontach przeciw

bolszewikom. W’szelka sm’ana terytorialna na

zachodzie Rzeczypospolitej Polskiej grozi nie­
bezpieczeństwem nowej wojny światowej. My
Wojacy i Powstańcy stać będziemy na straży
Bałtyku Polskiego, na straży zachodnich gra­
nic Polski, jak jeden mąż, jak zwarty mur,

jak stal nieugięta.
W’ odpow’edzi na zakusy Krzyżaków wzy­

wamy rząd nasz, by usuną! ja-najprędzej
wszystkich optantów-Niemców z polskiej zie
mi kaszubskiej, by przystąpi! jak najspiesz­
niej całą siłą ku rozbudowie i wzn.ocnieniu ar-

mji po!sk’ei".
Prócz tero wysłano do Genewy telegram

do m’nistra Skrzyńskiego, prosząc go aby przy
obradach w Genewie i Paryżu, stanowczo prze­
ciwdziałał wszelkiemi siosohami i siłami dążę
niom wszczec’a dyskusji nad zachodniemi gra­
nicami Polski.

Śląsk przeciw paktowi gwarancyjnemu.
Katowice, 12. 3. ’PAT). Na wezora’-

szem posiedzeń u peimu ś’ąskiego, przyjęto
m. i rezolucję wszystkich klubów polskich,
skierowaną przeciwko pronozyeii niem’ec-
kiei w sorawie paktu gwarancyjnego. Na-

łnść odnośnego wn:osku uzasadniał pose1
Kempka ’bl. nar) Rezohic’a ma brzmienie

nas^ę^ul^ąee^ Wobec ujawnionego. ostatnio

n:eheznieezeós’wa, grożącego zachodnim

granicom J’ol-’ki, a w szczególnośc,i wobec
uia i n’enia dążeń do oderwania G. S!aska
od Polski i w ten sposób unicestwienia
wolności ludu polskiego, sejm śląski w i-
mieniu ludność! jjlnsk’pi U’-oczvś ,;e ”’n ’!’nią

że lud polski na Ś!asku stać będzie wiernie

nrzy sztandarze Rznlitej i tmoważnia rząd
do zakomunikowania mocarstwom intere­
sowanym, że lud śląski zdecydowany ies’

si’ą bronić s’ę nrzeciw zakusom narusz-n’
"ranie ’ ufnv w zwycięstwo dobrej sprawi
irntów iest tak samo z!ożyd ofarę krwi na

o’tarzu Oiczv’nv. iak codzienną m’ówczą
swą nracą stara się utwierdz’ć po Iwaliny
Jei budowy.

Przeciwko nagłości ton-o wniosku prze-
maw:a! w imieniu klubu niemieckiege pos
dr. Pant.

w pół roku notem żądałem tego towaru
w samym Poznaniu w jednym dużym
składzie — odpowiedziano mi, że towar
ten zamówili iuż dawno, ale w cią,gu
5 miesięcy nic mogą go otrzymać i
zmuszeni posługiwać się zagranicz­
nym.

Tnne fabryki rcklamnla się mufek
— Ale wielkim brakiem jest wszędzie
brak agentów podróżujących. którzvbv
te towary do rak wtykali. Kuncy sie

tlómnczą, że i to hy nie pomogło — bo
klientela przywykła do czego innego —

a oni muszą kunuiącrch według ich
żądania zaspakatać. To pewna. Przy­
zwyczajenie dużo znaczy. Ale i od
nrzvzwvczaień można się odzwyczaić
byle bvła pewność, ż.e towar tani a do­
bry — byle . to przekonanie słowem i

czynem wszczepić.
Niemcy od dawn a uznali wagę ,.Bei-

eenderów". Umieją ocenić i wynagro­
dzić ich prace. — Amerykańskie fa-bry­
ki maszyn głosiły otwarcie, że łatwiej
nieraz coć zrobić, niż sprzedać. Na

maszynach żniwnych umiały dawać i
75 % opustu. (Odbijały sobie to potem
na częściach zamiennych.) Ale. nie

mówiąc już o takich skrajnościach, wie
to każdy, że roi się wszędzie od handlo­
wych agentów obcych, a miejscowy
przemysł te gałaź handlu i tę drogę
handlu jakhv lekceważy. Jest to w’iel­
ka strata i dla niego i d?a ludzi mogą­
cych i handlow’i dopomódz i samvm na

dzielnych, — znaincych kraj i ludzi —

kupców się wyrobić.
Podczas me^ch wędrów’ek iako spra­

wozdawca spotkałem niedaw’no jedne­
go takiego Polaka agenta firmy berliń­
skich dostarczającej mebli koszykar­
skich. Szedł nieszo od gospodarza do

gospodarza. Niedawno hvł w Poznaniu

gdzie w ciągu paru dni zebrał zamó­
wienia na 4000 zł Obecnie szedł do

Wągrówca. Tam. i na przestrzeni pa­
ru dziesiątków kilometrów zebrał na

3000.
A gdzie nasze wyroby i nasi a-

genci? -

— Jaki też procent zarobku firma

daje -- jeśli wolno spytać?
— Jak pow’iem, to pan nie uwierzy:

18 %. Zapytał mnie początkowo, ile

żądam. Byłem w kłopocie. Nasi płacą
za mało. Myślę sobie — napisze 10?
Ale żona powiada: Może to za dużo. A
może napisz, że zastosujesz się do ich
zwyczaju. Napisałem! Wyznaczali 1?

procent. Gdzieby to u nas kto tyle a,­
gentowi zapłacił? A jednak im widocz­
nie się opłaca: przecie liczyć umieją!

— A pan dawno się tem zajmuje?
— Nie — ja tak, z przypadku. By­

łem książkowym, dokuczyło różne fa­
naberie znosić. Spróbow’ałem pójść na

samodzielną pracę ... i jakoś idzie. A
tę agenturę to mam z gazety — z ogło­
szenia . . . miałem przedtem od swoich.
Ale to wieczna męka i udręka, a wiecz­
ne targi, obcinania, krzywienia się, —

a—nie!—Mamtegodosyć!... nasi

przemysłowcy czują się nieszczęśliwi,
jeżeli ktoś przy nich jeszcze coś zarobi.
Oni ciągle chcą tylko więcej i więcej -

jak się mów’i po mosśiewsku ,.bołsze" i

.bolsze” ,— nie nasyceńcy -— czyste ,,bol-
szewiki" . . .

— Eee — cóż znowu — tak źle nie

jest. Polski duch dziejów — to żyć i

daćżyćinnym...
— To tak pięknie się mówi. Ale

jak przyjdzie co do czego . . .

Drogi nasze się rozeszły. Ale jakby
przyszło co do czego — czy ta droga wę­
drownych agentów handlowych nie by­
łaby w’łaściwą dla wielu inwalidów?
Sprytu wielu nie brak; w’sadzać towar

potrafią — niejeden kupiec, któryby od

kogo innego nie wziął - od inwalidy
w’eźmie.

Trzehaby tylko zrobić dobór ludzi J
dobór towarów — pewnych co do jako­
ści i odpowiednio do wymagań P. T .

rynku. Co do towarów — to mogłaby
dobierać odpowiedna komisja rzeczo­
znawców. któraby się mogła do produ­
centów zwracać i o w’arunki układać.

Lichw’iarskiego procentu by nie było — -

ale na dostatni ułożyćhy się dało. Do­
bry tow’ar przy dobrym pośredniku dro­
gę siebie wyrobi — byle bvła organiza­
cja, do której wzory znaleść można u

obcych...
A tedy nasi inwalidzi, co w krwa­

wym trudzie niepodległość polityczną

ku tura’ny człowiek czyta ,,Przegląd
Światowy" najtańsze i’ustr?wanc czasopismo
w Polsce. Prenumerata kwarta na 2 zł, nńłroczne
4 zł roi zna ’z premiami ks ążkowemi) 8 złotych.
Wszelkie korespondencja i prenumerat? i rzesvłać

od adres : Skrzvnka o czt 135 Warszawa. (4664

(Ciąg dalszy)
Teraz jednak w krytycznym momen­

cie, gdy cofające się chmary barbarzyń­
ców i górali z Gór Urwistych osadziły w

gaiejscu wyczerpaną do cna armję Asa­
ras, która gnała ich już przez siedm dni
i nocy w panicznym odwrocie — kocioł
Dar zakipiał.

Nieprzeliczone ćmy szarych, jednako
we umundurowanych żołnierzy rozbój­
niczego mocarstw’a, W’ynurzyły się ze stę1-
chłych, czarnych puszcz granicznych i

przypuściły szturm na całej linji do ko­
losalnych ’fortyfikacyj obronnych, ster­
’czących na ich drodze.

Ale tym razem najazd ten był tak

przygotowany, plan przez tak utalento­
wanych wodzów tak opracowany i ko­
sztem niesłychanych ofiar tak potężne
grodki techniczne zdołano zgromadzić,
że tej rozpętanej wojennej machinie nie­
podobieństwem było się oprzeć.

Była to zaiste noc sądu i trwogi, gdy
Ba spokojnym dotąd froncie zaryczało
nagle trzy tysiące ogromnych katapult
wojska Dar i ziemia zadygotała od po­
twornych eksplozyj krwawo-czarnych
gejzerów ognistych. Na szańce i warow­
nie ludzi Asaras leciała istna naw’ałnica
pocisków z proc elektrycznych, z miota­
czy strzał i ognia, z rur wyrzucających
elektryczne bomby i ciecz ognistą. Na­
boje pyroksylinowe o w’adze tysiąca lu­
dzi z głuchym zgrzytem przetaczały się
przez powietrze, syk, gwizd i łoskot prze-
łWUwy. ogłuszał i przerażał. Łuna bez­

ustannych w’ybuchów rozlała się po nie­
bie ponad cala linją frontu Wrót Zielo­
nych, od Gór Żelaznych, aż po same Gó­
ry Urwiste.

A potem na zasypane gradobiciem
płomieni i pocisków, zasnute chmurą
trujących gazów i porozrywane w szcząt­
ki stu tysiącami wybuchów fortyfikacje,
ruszyły z okropnym ścinającym krew w

żyłach wrzaskiem pułki szarych, wyso­
kich żołnierzy w maskach i pancerzach
ochronnych, postępujących nieubłaganie
naprzód łańcuchami szturmow’emi. któ­
rych było po czterdzieści i pięćdziesiąt
w głąb, tak, że po trupach zmiażdżonych,
rozerw’a,nych i zmiecionych szły nowe

wciąż i nowe.

Z chrapaniem i spazmatycznym jakby
szlochem jechały wśród nich straszne
stalowe wozy na cztery piętra wysokie,
na podobieństwo ruchomych wież, naje­
żonych rurami, ciskającemi śmierciono­
śne naboje. Zbliżały się na czterech ła­
pach mechanicznych potężne p!yty trój­
kątne, w pośrodku których łyskało ośle­
piającym blaskiem elektryczne oko,
szperające pasem ruchomego światła po
rów’ninie. Z okrągłych otworów tych
płyt wychylały się co chwilę w regular­
nych odstępach czasu czarne lufy plując
salwami zabójczych chlustów wrzących
płynów.

Długie, automatyczne węże, wydziela­
jące gazy trujące, pełzały szybko na­
przód, otulone tumanem gryzących za­
pachów. Czyniły one tak niesamowite
wrażenie, że ludzie Asaras zakrywali o-

czy i uciekali w popłochu. A poza tymi
wężami waliły naprzód, jak pochód ol­
brzymów, ciemne, dziwaczne machiny,
piorące przed sobą ziemię straszliwą
charataniną wielkich cepów i młotów z

taką piekielną siła, że ziemia tryskała

z pod nich w górę na pięćdziesiąt ,,dłu­
gości człowieka".

Front pękł.
Kilkakrotnie słabsza armja państwa

Asaras nie wytrzymała tego natarcia i

zgruchotana przemożną przewagą po­
dała haniebnie tyły, opuszczając tejże
samej nocy wszystkie pozycje.

Wtedy na rząd i lud kraju Asaras

padł lęk.
Fale radjowe poniosły owe ponure

wieści o kiesce i odwrocie do wszystkich
miast i świątyń i pałaców. Czoła wo­
dzów i uczonych członków rządu prze­
cięły głę’bokie bruzdy troski i cierpienia.
Rada wojenna, która zebrała się w

mgnieniu oka, ogłosiła stan wojenny
w calem państwie, powołała do szere­
gów wszystkich zdrowych i silnych męż­
czyzn i uchwaliła posłać odrazu wszyst­
kie rozporządza!ne rezerwy na front za­
grożony, aby na jakiś czas przynajmniej
powstrzymały ów morderczy walec wra­
ży. Równocześnie zaś Najwyższy Inży­
nier Amar-At otrzymał tajny rozkaz,
którego treść była ludowi nieznana, ale

który momentalnie rzucił kilkaset tysię­
cy robotników transportami elektrycz­
nych wozów ku Zielonym Wrotom, aby
na drodze okrutnego najazdu wznieśli
mur nie do przebycia.

I wtedy czeluście ,,Miasta Olbrzy­
mów", owe tajemnicze i zdumiewające
wnętrza warsztatów technicznych ludu
Asaras otwarły naoścież wszystkie swoje
bramy, mobilizując całą swoją żywioło­
wą potęgę, jako materjał budowlany na

ów mur warowny Amar-Ata...

A Nabu, który tejże samej nocy, w

której front runął, przyleciał już lataw­
cem na miejsce katastrofy, otrzymał roz­
kaz walki na śmierć i życie, byle tylko
ów nanór wroga choć na parę dni w miej­

scu osadzić, póki poza strefą bluzgającą
gejzerami krw’i i płomiennej śmierci, po­
za szlochającą otchłanią rzeźni ludów,
poza piekłem duszących się, zamarzają­
cych i palonych na węgiel pułków nie
stanie nowa obronna linja, ostatnia na­
dzieja królestwa Ar-Azasa...

I zaczęła sie ta czerw’ona, lepka od
krwi i potu, nabrzmiałe od grozy, wycia
bólu i świstu zdyszanych piersi zarzy­
nających się ludzi — wojenna robota
Przez zielone i żółte obszary Stepów,
przez przełęcze pasma górskiego Kiswi-
tuli, przez krainę jezior solnych, bazal­
towych słupów i gorących źródeł, prze­
cięta tysiącami bezdennych rozpadlin,
przewalało się krwawe mięso ludzkie co­
fających się krok za krokiem armji Na­
bu/ Drgająca konwulsyjnie. skomląca,
ociekająca krwią masa żołnierzy uparta,
zawzięta, nieustępliwa. Stosy trupów
rosły w cuchnące kopce na szlaku tego
niesłychanego w dziejach księżyca od­
wrotu. Wśród ustaw’icznego grzmotu ka­
tapult i wybuchających naboi piroksyii-
nowych, wśród złowieszczego chichotu

zabójczych ładunków strzał stalowych,
poprzez potrzaskane szczątki rezerwo-

arów z wodą i zgęszczonem powietrzem,
poprzez rumowiska zwalonych od jedne­
go uderzenia pocisku warowni przelewa­
ła się czerń walczących do ostatniego
tchu nieszczęśliwców.

Łuna i słupy dymów i tupot nóg i

szum, jakby miłjarda wielkich owadów
unosił się nad powierzchnią globu. We
dnie skwar osmalał i żużli! te nędzne u-

piory ludzkie, przewracając je i dławiąc
swojem smoczem tchnieniem, w nocy
nieprzeliczone bry’ki lodu pozostawały
na stepach i skałach, jak żwir po odpły­
wie, a była to okropna, biała kra zamar­
zniętych piechurów.

Tiąg dalszy nastąpi)
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’wywalcza!ł — wywalczyć pomogą i nie­
zależność ekonomiczną, narodowo-go-
spodarczą. Patrjotyzm gospodarczy
jest palrjotyzmem do zdrowia niezbęd­
nym.

A bez niezależności gospodarczej -

byt polityczny pozostanie dźwiękiem
pustym.

Według ostatnich obliczeń w pol­
skich rękach mamy handlu tylko 26 %,
przemysłu 10 %, rzemiosła 48 %, kapi­
tału ruchomego 24 %, domów 30 %.

Poza, gospodarka rolna stan posiadania
może przejąć dreszczem: w obcych rę­
kach przemysłów i handlu i kapitału
72%...!

Inwalidzi — ojczyzna w niebezpie­
czeństwie! Wiedzcie to - i mówcie i I

wołajcie: ,,czuwaj w kim duch czujek -

Z PROWINCJI.
W

Mogilno. (A to się uwziął.) Doko­
nał tu samobójstwa przez utopienie się
Maks Dórr, ur. 3- 5- 1902. ostatnio za­
mieszkały w Czagańcu, pow. Mop’a o.

Dórr wszedł do wody na głębokość 50
ctm., tam strzeli! sobie z browninga w

głowę, a padajac do wody, utopił się.

Chełmno. Odpływ Niemców do Nie­
miec wzbiera od pewnego czasu pomi­
mo, że optanci niemieccy protestowali
przeciwko wydaleniu. Niemiecka gazeta
z Bydgoszczy podnosi, że szczególnym
zbiegiem okoliczności wyjeżdżają prze­
ważnie rodziny robotnicze, które nie op­
towały. Ażeby powstrzymać odpływ nie­
miecki, zachęca gazeta ta ludzi, by sie­
dzieli spokoinie w Polsce, ponieważ w

Niemczech jest obecnie sił roboczych w

rolnictwie zawiele.

TORUŃ’. Budowa nowej szosy. Mini­
sterstwo Robót Publicznych zamierza
w roku bieżącym rozpoczą,ć budowę
nowej szosy od Alezandrowa do Toru­
nia. Szosa ta będzie służyć jako połącze­
nie między b. Kongresówką a Pomorzem

stanowiąc nieprzerwany trakt z War­
szawy do Gdańska. Szczególnie pożąda­
nem jest to połączenie dla ruchu samo­
chodowego, który z powodu braku dróg
odpowiadających wymogom nowocze­
snej techniki nie może się między Po­
morzem a b. Kongresówką należycie ro­
zwinąć. Wykonanie odnośnego pro­
jektu powierzono inż. Kołodziejskiemu
z Torunia,

TORUŃ. (Nowe świętokradztwo.) W
kościele w Biskupicach skradziono zło­
tą puszkę do przechowywania hostii.
Wdrożone dochodzenia śledcze nie dały
jeszcze żadnych wyników.

— (Pamiątkowy dokument w rękach
bandyty.) Urząd śledczy w Toruniu

jest w posiadaniu oryginalnego doku­
mentu nominacyjnego na nazwisko po­
rucznika hr. Fredry z r. 1809, podpisa­
nego przez ks. Józefa Poniatow-skiego i

pragnąłby dokument ten zwrócić pra­
wemu właścicielowi. Dokument powvżr
szy policja znalazła podczas rewizji w

mieszkaniu zdegradowanego poruczni­
ka Augusta Ziółkowskiego, który bvł

sprawcą napadu na kasę stacyjną w O-
ntaszewie!

GRUDZIĄDZ. (Zasłużona naoroAn.)
Swego czasu donosiliśmy o wypadku
zaczadzenia całej rodziny. Przytom­
ność umysłu policjanta Fr. Kowalskie­
go uratowała życie czw-orgu osobom.
Za ten bohaterski czyn wręczył mu pre­
zydent miasta dyplom, nadto wręezono
bohaterskiemu policjantowi pewna
kwotę.

ŚWIEKATOWO, pow. Świecki. (Zawody
strzeleckie). Tutejsze Towarzystwo Powstańców
i Wojaków urządziło znów zawody strzeleckie

j to na własnej strzelnicy, w lasie przy Świeka-
/tówku. Wynik strzelan!a był bardzo dobry.
Pierwszym strzelcem został tym razem prezes
Składanowski. Dla młodzieży urządzono zawo­
dy sportowe, jak biegi, sko’ki i t. d. Dały one

tym razem pomyślniejszy wynik.
LUBIEWO/ pow. Świecki, (Z licytacji drze-

Wa). W pobliskim Klonowie odbyła się w czwar­
tek 5. bm. w lokalu p. Fryzego licytacja drzewa

Użytkowego i opałowego. Chętnych kupna sja
wi!o się dużo, wobec czego i ceny były dość wy.
sokie — zwłaszcza na drzewo opałowe. Drzewa

Użytkowego nawet całkowjcip nie rozsprzedano.

Z Inowrocławia.

Rządy ,,famlljl".
Motto; O fljar małopolski rozbije się

niejeden bałwan kujawski.
Wobec niezwykle dla mnie pociesza­

jącego faktu, że artykuł mój ,,Luźne
kartki", charakteryzujący stosunki miej­
scową, który ukazał się w nr. 50 ,,Dzień.
Kuj.", spotka} się z powszechną aprobatę
społeczeństwa miejscowego, tubylczego,
co świadczy o tem. że społeczeństwo, złu

pleniącemu się wokół chce przeciwdzia­
łać - i nietylko tubylczego, ale znalazł
nawet bardzo przychylny oddźwięk w

zdrowym odłamie rodaków z innych
dzielnic; obowiązek tedy społeczny na­
kazuje mi zabrać głos w sprawie już
przeze mnie poruszonej, a niecierpiąeej
dalszej zwłoki

Ponieważ dają się słyszeć głosy, że
ton artykułu ,,Luźne kartki" był zbyt o-

stry, przyznają, iż w rzeczy samej arty­
kuł omawiany był w wyrazie lub, że się
tak wyrażę, fizjognomji zewnętrznej, nie­
co przeholowany

Niemniej przeto to oświadczenie moje
absolutnie nie zmienia w niczem zasad­
niczego mego stanowiska, którego też

będę wszelkiemi silami, aż do zwycię­
stwa, broni} i z pola walki pierwszy nie

ustąpię. Bardzo dziwnem wydawać się
wszakże musi stanowisko pewnych pa­
nów. którzy swojem gwałtownem ude­
rzaniem na alarm dają bardzo dużo do

myślenia. Widocznie czują, że pali im
się grunt pod nogami. Możnahy do tych
panów zastosować przysłowie: na zło­
dzieju czapka gore. Albo też: uderz w

stół a nożyce się odezwią. Zagadnienie
puryfikacji. odczyszczenia, zabagnionych
j zaba!aganionych stosunków miejsco­
wych w pewnych dziedzinach, na które

wpływ decydujący wywierają i którym
piętno wybitne nadają pewne elementy
napływowe, tak dalece już dzisiaj się po­
sunęło i dojrzało, że jestem w możności,
dla poinformowania ogółu, podać nastę­
pujące szczegóły, mogące stanowić zna­
komity przyczynek do wywodów moich,
zawartych w artykule ,,Luźne kartki".

Obowiązkiem obywatelskim dzienni­
karza w szczególe a prasy wogóle jest w

pierwszej mierze stać na straży prawo­
rządności. czystości i uczci’wości zasad i

wytycznych w życiu publicznem, wy­
świetlać i prześwietlać sprawy, kolidu­
jące z etyką obywatelską i społeczną,
dbać wreszcie należycie o to, by drogą
ujawniania tego rodzaju spraw i wyta­
czaniem ich na forum publiczne unie­
szkodliwić zło, wypleniać chwasty, przy­
czynić się w pewnej przynajmniej mie­
rze do uzdrowienia stosunków ’ niezdro­
wych. Że prasa obowiązek ten pojmuje
i w dużej części spełnia, dowodem tego
np. , .Dziennik Kujawski", który w nr. 49
umieścił artykuł, interpelujący pana
Niewiadomskiego, dyr. Państw. Żupy
Solnej, o pewne sprawy natury conaj­
mniej niewyraźnej, na który pan N., jak
dotąd, odpowiada niestety tylko upor-
czywem milczeniem.

W seminarjum państwowem władz­
two dzierży niepodzielnie pan Filar (no­
tabene bb’ski krewny wyżej wymienione­
go pana Niewiadomskiego) wraz z swoją
t. zw. ,,familją", którą stanowią p. dr
Czarnek. kuzyn jego, lekarz szkolny w

seminarjum i naczelny lekarz szpitala
wojskowego, oraz pani Mulłer-Czarnko-
wa, żona adwokata, nauczycielka w se­
minarium. Jak wiadomo, internat jest
integralną częścią seminarium, kierowa­
nie przeto internatem wywiera niesły­
chanie ważny i doniosły wpływ na stronę
wychowawcz,ą i zdrowotna poruszonych
wychowanków, a właśnie rządy interna­
tem sprawuje samowładnie pan Filar ze

swoją familją. Dla społeczeństwa ukrytą
jest rzeczą. w jaki sposób to sie stało, ale

powszechnie już znany jest fakt, źe w za­
rządzie internatu zasiada tylko ,,familja"
i wychowawczynie internatu z urzędu.
Prawo przewiduje istnienie rady opie­
kuńczej internatu, do której winny na­
leżeć trzy osoby z grona rodziców ucze­
nie. Albo nigdy takich nie powołano w

skład zarządu, albot też powołanych nie
zapraszano na zebrania. A osoby’te mia­
łyby pożądany wgląd i wpływ na tę in­
stytucję, mogłyby też zapoznać społe­
czeństwo z rachunkowością internatu, co

jest rzeczą nader ważną. Jak więc z po­
wyższego wynika, faktycznie Jedynie fa­
milja sprawuje rządy w internacie i wy­
wiera wpływ decydująey na przyjmowa­
nie uczenie do zakładu,

Przy tej sposobności godzi s!ę zwrócić

uwagę na taki fakt, że Niemcy, którym
nie można odmówić celowości w stoso­
waniu metod, ustalili maximum liczby
uczenie, mogących znaleźć pomieszcze­
nie w internacie na 90 (dziewięćdziesiąt),
a pan Filar tymczasem, chcąc uchodzić
za wzór pedagoga i wychowawcy, tłoczy
nie mniej, jak 150 (sto pięćdziesiąt), a

więc bez mała o sto procent więcej ucze­
nie w zakładzie.

Zachodzi pytanie, czy można to pogo­
dzić z zasadami zdrowotności, czy to od-

dzialowuje dobrze na stan zdrowotny li­
czenie i czv to dodatnio wpływa na stro­
nę wychowawczą? Bo proszę zważyć, ja­
kiem muszą oddychać powietrzem ucze-

niee w sypialniach, w jakich warunkach
higienicznych zniewolone są pracować w

uczelniach podczas uczenia się, jak
wreszcie przedstawia się rekreacja, odpo­
czynek. przy takiem przet!oczeniu i prze­
pełnieniu. Tak nienormalne, w wysokim
stopniu niezdrowe warunki odbijają się
bardzo ujemnie na stanie zdrowotnym
uczenie, czernu nie potrafi zaradzić na­
wet obecność w zakładzie lekarza szkol­
nego. Jaskrawym tego dowodem częste
zapadanie dzieci na zdrowiu i to w stop­
niu częstokroć bardzo poważnym, jak np.
na płuca. Znamienne, żg o przyjmowa­
niu uczenie do zakładu pod względem
zdrowotnym stanowi i kwalifikuje nie
kto inny, jak tylko wyżej wspomniany
familjant dr. Czarnek.

Jaką karygodną wprost niedbałość ce­
chuje familją w stosunku do spraw
szkolnych, na to światło rzuca drobny ale

jakżeż c,harakterystyczny fakt! Mieszka­
nie pana Czernka znajduje się w gma­
chu seminaryjnym, a przecież pan dr.
Czarnek dla dobra szkoły, celem ulżenia
w drobnej chociaż części ciasnocie i bra­
kowi pomieszczenia mógłby się wypro­
wadzić do nowo wybudowanej wili pana
Mullera-Czarnka.

Społeczeństwo miejseowe zainteresu­
je niewątpliwie fakt, że znaczna więk­
szość uczenie rekrutuje się nie z tuziem­
ców. ale napływowców, a przecież semi­
narjum jest zakładem rejonowym i w

pierwszym rzędz.ie winno uwzględniać
interesy i potrzeby ludności miejscowej.
Najpierw tuziemcy, potem napływowcy.
Pan Filar tymczasem robi wręcz naod­
wrót. Z jakich względów — w’iadomo.

Kończąc pierwszą serję zarzutów. któ­
re wytoczyć można przeciw-ko panu Fi­
larowi, forytujacęgo nepotyzm w wyso­
kim stopniu, dla interesu publicznego
szkodliwy, przynoszący społeczeństwu o-

woce bardzo problematycznej wartośc.i,
niebawem ogłoszę dalszy ciąg, bardzo

obciążającego materiału.

Bohdan Danielewski.

Oświadczenie.
Jako autor artykułu ,,Luźne kartki",

który ukazał się w nrze 50 .,Dziennika
Kujaw-skiego", oświadczam niniejszem,
co następuje:

1) Świadomem przekręceniem praw­
dy jest podana przez komisję redakcyjną
,,Dziennika Kujaw-skiego" notatka jako­
bym ja zestal wsunięty z wydawnictwa
,,Dziennika Kujawskiego". Rzecz miała
się wręcz odwrotnie, gdyż ja sam z w-ła­
snej, nieprzymuszonej woli, pod niczy­
ją presją wyciągnąłem odpowiednie kon­
sekw-encje z bardzo dziwnego conajmniej
stanowiska, jakie w tej materji zajęła
komisja redakcyjna i w-obec członków
komisji pp. Czarlińskiego, Brodnickiego,
i Knasta oraz dyrektora wydaw-nictwa
oświadczyłem. że opuszczęm skład re­
dakcji ,,Dziennika Kujawskiego".

2) Imputowanie mi jakohym treścią
czy ,,formą artykułu ,,Luźne kartki"
chciał podać w pogardę osoby, przybyłe
z innych dzielnic, jakoteż same instytu­
cje", jest złośliwą insynuacją, nie mają­
cą żadnych podstaw. Artykułem swoim,
którego forma ,przyznaj ę, była nieco

przeholowana chciałem jedynie wyłącz­
nie pow-iedzieć społeczeństwu, jest źle
i trzeba ze złem walczyć! Tyle dla wy­
jaśnienia. Bohdan Danielewski.
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W tej samej sprawie otrzymaliśmy
z Inowrocławia następujące informacje:
Przed tygodniem poruszył w ,,Dz. Kuj,"
jakiś znawca stosunków wewnętrznych
inowr. seminarjum żeńskiego ,w arty­

kule pt. ,,Rządy familji" gospodarkę tej
instytucji rządowej. Od dłuższego też
czasu dawano wyraz opinji różnolitej
_

bo sprawa sama stawała się coraz

w-ięcej aktualną, tak iż wreszcie odważo­
no się ja publicznie poruszyć. Ponieważ
chodzi w tym wypadku o instytucję pań­
stwową, na której ciąży odpowiedzial­
ność nietylko wobec państwa ale i spo­
łeczeństwa, przeto w interesie ogólnym
należy sprawę tę wreszcie należycie wy­
świetlić i to ze strony najwięcćj intere­
sowanej. Strona interpelow-ana dotych­
czas sprawy nie sprostow-ała, zatem też
nie dziw, że podobne milczenie wywołu­
je coraz to now-e wersje w-śród kół oby­
watelskich.

Mówi się np. ogólnie, że seminarjum
żeńskie w Inow-rocławiu było przez pe­
wien czas fabryką mebli prywatnych,
to znów w Iecie przez cały czas wakacji
— przystawia dla kuracjuszy??

Po otwarciu seminarjum nie pobie_ra­
no żadnego czesnego od ^nałoletnich
dziewczątek, uczęszczających na lekcje
do seminarjum jako rnaterj_ał prakty­
czny dla kształcących sie seminarzystek,
dziś natomiast pobiera się dość wysokie
czesne za udzielanie lekcji tym dzie­
ciom. Dzieci w ręku kształcącej się se-

iriinarzystki są narzędziem jej nauki, to
też winny pobierać lekcje bezpłatne jak
to było w początkach. Czyżby instytu­
cja państwow-a nie mogła temu sprostać
w całej pełni? Dla czego w ten sposób
utrudnia się mniej zamożnym dzieciom

bezpłatny dostęp do wiedzy?
Celem uspokojenia opinji. która z po­

w-odu milczącego zachowania się p. F .

wyciąga z tego najrozmaitsze wnioski,
prosimy o wyjaśnienie sprawy.

Pan F. ma głos. Obywatele.

Z Szamocina.

(Korespondencja własna).
Każda miejscowość ma swoje osobliwości.

Nie brak ich i w naszym Szamocinie . Przede­
w-szystkiem już na dw-orcu kolejowym w pocze­
kalni ogólnej III. i IV. klasy rzuca się w oczy
coś, czego się nigdz’a w takiem miej°cu nią
spotyka: Mapa Polski. Mapa bardzo szczegółowa
a jasna, umieszczona na ścianie głównej, przy-
ciąga c’ekawość każdego oczekującego i daje
możność zapoznać się z naszym krajem, tak
mało jeszcze znanym dla nas samych - co 0-
ezywiście jest szkodą i dla wszelkich spraw
handlow-ych i praktycznych. Bardzo rn’lo wi­
dzieć taką staranność gospodarza restauracji
dworcowei - i zdaje się pożądanem, żeby i
inne czynniki szły tym śladęm wśród różnych
publikacji i reklam zaw-ieszajac na ścianie 1

taką publikację ogólnego dla wszystkich zna­
czenia Taka mapa mogłabv prz,ecie te1 bvó o

brzeżona ogłoszeniami a rozpowszechniałoby się
praktyczne krajoznawstw-o przynajmniej co dc

położenia miast i dzielnic.

Opuściwszy poczekalnię stacyjną, wędrow­
nik na w-stępie uderzony jest widokiem stogów
i budynkiem, gdzie na szyldzie widnie:e napis;
,,Eksport siana". Niejednego może to zadziwić.
W szkołach, w dz’eciństwie jeszcze w domu oj­
cow-ym, nasłuchał się może niejeden takich
przypowiastek, z katechizmu gospodarskiego,
że każdy dobry gospodarz, mieć pow-inien jako
podstawę - dużo karmu; potem duto bydła —

dużo gnoju - du-’e plonv --dużv pien’ądz;
Czyżby tu pod Szamocinem ludzie tego samego
nie pragnęli - że nie nozostawią siana na kar­
mienie byd’a — karmienie no,a - zw-iększanie
plonów z po,a i eatej gospodarki? a to tembar­
dziej. że o kupne nawozy chemiczne tak tn-dno?

Inną jeszcze osobliwością Szamocina są bu­
łeczki, - a właściwie ich cena. Strucelka 160-

gramową kosztuje tu 20 groszy, a taka sama

,50-gramowa w sąsiednie’ Chodzieży 12 groszy.
Są wprawdzie i tutaj w Szamoc’nie duchy nie­
spokojne. co się pa to burzą - a,e na razie
kończy się tylko na czczych wyzwiskach. Oj­
cowie miasta położą zapewne temu jpdnnfc
wkrótce koniec i wejrzą w kalkulację pieczvwa.
-- i nie sprawdzi się obawa, że to wszystko
na nic ho - piekarze zawsze potrafią udowo­
dnić. że oni i przv tej cenie mają zaledwie
mizerny zysk 8-10%. za całą swą pracę we

dnie i w bezsenne noce- ...

Po szumnym i u nas ka.rnawale, nasta,
wreszc’e okres zebrań poważniejsz. Mieliśmy
walne reorganizacyjne zebranie Zw’ązku Obro­
ny Kresów Zachodnich, przyczem i ksiądz pro­
boszcz, choć nie na czele zarządu, ale bierze u-

dział w tym ,,związku związków", co nie ma­
jąc żadnych celów napastniczych, stara się tylko
wiary dochować naczelnym celom ojców w ich
najlepszych dążen’ach. ich lin,j przewodniej,
z żelazną konsekwencją się trzymając.

Stanął u nas przed ratuszem na pamiątkę
wyzwolenia pamiętnik, z szarego śląskiego pia­
skowca, a na nim krótki, treściwy napis: ,.Ho­
nor - Wolność - Ojczyzna". N^spodobn się
n(ektórym, że nie ,.Bóg i OJcyzna". ale trzeba

tylko rozumieć, w etom jest ten nasz polski
,,Honor" narodowy - a o bezbożność ais bę­
dą ludzi? wzajem sie posądza!;...,
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Wczoraj podczas tej śnieżycy chodz’łem po
mieście jak prawdziwy dandys. Śnieg przysy­
pał mi mój nomięty kapelusz, że wyglądał jak
z białego jedwabnego filcu, i pytano mi się na­
wet. czy go u Dziurli kupi’em i ile za niego da­
łem. Co za takie głupio pytanie. Ja jak żyję
nigdy jeszcze nic i akomu za kapelusz nTe da­
łem, bo ile razy mój był już nię do noszenia

dłużej, to pech sprawiał że go w cuk:erni albo
w restauracji mimocheąc na lepszy wymieni­
łem. Raz to-nawet wymieniłem mój kapelusz
przez przeoczenie na czapkę jednego majora, a-

łe on (Japędził mn’e i czapkę mi odebrał
zaco ja mu posłałem potem sekundantów, ale
oni nie mieli rdwagj pójść do niego, spisali tyl­
ko 1-str protokół, :e on jest niebonorowy,a ja
jestem bardzo honorowy, co mogę szanownej
Redakcji czarno na białem pokazać, tylko mu

siałaby szanowna Redakcja wykupić ten Pr0"
tokół od inwal’dy w kiosku, rdzie jestem wi­
nien za pięć papierosów. Ten biednv inwalida
czeka Już trzeci miesiąc na mojn zaliczkę, a

łzanowna Reda kp’a nawet dla obrońców Oj-
ezyzny ma takie twarde serce!

Czy to prawda że Niemcy chcą nam okroić

baszą zachodnią granicę? Żeby iyiko mojej
berlinki na Brdzie nie zabrali, bo ja zostałbym
się znowu bezdomny. Dlatego cbeiałbym się
jak najprędzej z moją pol’cjantką o enić, bo
niech ja spróbują Prusak: ruszyć, to ona im rę­
ce i nogi w precle powykręca.

Dziś widziałem za wystawą numer ,,Szabes-
goja". Strasznie mi się to pismo podoba’o
i w’ybieram się do pana prezydenta z Byd­
goszczy. aby mnie ńa naczelnego redaktora

tego pisma za profego wał, bo on podobno robi tą
kie rzeczy. Przedłożę mu mój dyn!om doktorski
z Akademji Smorgońskiej i przyrzeknę mu. że

na pierwszeno miejscu ,,Szabesgnia" będzie za­
wsze on, na drugiem nikt, na trze,ciem nikt i
na czw-artym nikt, a potem dopiero przyjdzie
Kopernik i pani Curie-Skłodowską a gdyby mu

byli za blisko, to dam ich nawet na dz’esjąte
miejsce, bo ja ’rozumiem, że pan prezydent z

Bydgoszczy musi żyć w atmosferze ludzi rów­
nych sobie, albo nabawi się kat,aru i straci

zupełnie węch, którym się dotychczas w najza­
wilszych spraw’ach zwykł k’erować.

Biirao ,,CORSO".
Nadzwyczajny program w 6 aktach

,,M i !(s§żonka Stói"
W roli głównej: Mac’Sfa, najsilniejszy
człowiek świata i Helena Makowska.
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KRONIKA.
Bydgoszcz, piątek dnia l?, marca 1925. r .

KALENDARZYK.

Dziś w piątek Krystyny. Nicefora.
Jutro w sobotę Matyldy.
Wschód słońca o godzinie( 6. 22,
Zachód słońca o godzinie 5. 58.

DYŻURY NOCNE APTEK.

Od 9. 3. do 16. 3. 25 r. mają dyżur nocny na­
stępujące apteki:

p Apteka pod Niedźwiedziem, ul- Niedź­
wiedzia.

2) Apteka pod Koroną, ul. Dworcowa.

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO.
Dziś operetka Wjnterfelda ,,Tancerka z ml-

teśei".
Jutro: premjera farsy ,,Posiedzenie nocne’.

Doroczne walne zebranie Konferencji
Prezesów, które obradowało wczoraj w

,,Ognisku", obesłane było przez 43 pre­
zesów wzgł. delegatów miejscowych to-

warzj’stw. stojących na gruncie narodo­
wym. Oprócz tego przysłuchiwali się
obradom liczni goście, pośród których
zauważyliśmy hr. Macieja Mielżyńskie-
go, przewodniczącego Związku towa

rzystw wojackich na Pomorzu, który
przybył na lustrację okręgu nadnotec-

kiego, organizacjnie mu podlegającego.
Wodzowi powstania górnośląskiego
(pseudonim Doliwa) zgotowano serdecz­
ną owację, co go skłoniło do wskazania

zebranym na powagę chwili, jaką prze­
żywamy. Do frymafczenia ziemia pol­
ską, o co kuszą się Niemcy przy pomocy

Rozbudowa sieci kolejowej
na Pomorzu.

Państw. Dyrekcyjna Rada Kolejowa
w Gdańsku rozpatrywała na posiedze­
niu swem dnia 6 marca r. b. szczegóło­
wo sieć kolejową na Pomorzu, wykaza’­
łajejz ’ni- ze brakt ł opieraiac się
na projekc-e opracowanym przez Pomor­
ski Ctząd WoKwódzki przyjęła sche­
mat rozbudowy lej sieci z uwzględnię
jem obecnych 5 przyszłych potrzeb g.o­
spodarczych Kraju. D . R, K. stanęła na

stanowisku, że decydującą rolę w da­
nym wyp,adku powini)y grać potrzeby
całego Państwa, które w dziedzinie ko­
lejnictwa na Pomorzu ogromnie wzro­
sły dzięki powstaniu portu w Gdyni.
Również rozwój stacji klimatycznych i

turystyki na naszern wybrzeżu wym,a­
ga w tej dziedzinie znacznych zmian i

uzupełnień. Sieć kolejowa na Pomo­
rzu, jakkolwiek znacznie gęstsza, niż w

innych dzielnicach Polski, nie odpowia­
da dotąd swemu zadaniu, była bowiem

projektowana i rozbudowywana z tą
myślą przewodnią, ażeby stworzyć do­
bre połączenie kolejowe z Berlinem,
Królewcem, Kwidzynem. Szezecinem i
inmmi centrami niemieckiego życia go­
spodarczego. Oczywiście nikt w o-,;-ch
czasach nie myślą! o potrzebach dogod­
nej komunikacji z Warszawą, Pozna­
niem i Śląskiem, dokąd obecnie ciąży
polskie życie gospodarcze.

Uchwały, powzięte przez D. R . K.

zmierzają właśnie ku temu, ażeby po­
wyższe braki w miarę możności naj­
mniejszym kosztem usunąć i stwoyzyc
dogodne połączenia kolejow-e z kraieun

których brak daje się już obecnie ogrom
nie we znaki. e

O ile więc chodzi o ulepszenie i skró­
cenie połączeń z centrami gospodarcze-
mi i administragyjnemi Państwa. D. R .

K, wypowiedziała się za koniecznością
wybudowania w najbliższym czasie na­
stępujących linii kolejowych:

1) Reda — Kartuzy, ew. Wejherpwo
- Kartuzy,

2) Kościerzyna — Bąk (na linji
Czersk Liniewo, która również ma być
ukończona).

3) Czersk - Tuchola,
4) Koronowo — Bydgoszcz.
Linje te łącznie z istniejącymi już

odcinkami dadzą najprostsze połącze­
nie wybrzeża z Poznaniem, Katowica­
mi i Krakowem.

Dalej 5) Warlubie -4- Dragasz.
6) Łasin - Pleszewo.
7) Ostrowite — Nowemiasto — Za-

jączkowo Lubawskie, które to linje u-

praszczają połączenie wybrzeża i Po­
morza ze stolicą.

Mając na względzie rozwój ruchu

turystycznego na wybrzeżu D .R, K. u-

znała za konieczne przysłanianie do bu­
dowy przybrzeżnej Unji Wielka Wieś —

Karwia — Żarnowiec. Pozatem uzna­
no za potrzebne linje Luzino -Lin.ia —

Zakrzewo i Sierakowice - Lipusz.
D. R . K. poświęciła specjalnie dużo

uwagi północno-zachodniej części po­
wiatu chojnickiego i uznała za koniecz­
ne budowę linji Brzeźno — Owśne -

Chojnice z odnogą Owśne -- Brusy.
Powyższa uchwała Dyrekcyjnej Ra­

dy Kolejowej bodzie przedłożona Pań­
stwowej Radzie Kolejowej i p. Ministro­
wi Kolei, przyczem należy się spodzie­
wać, że powyższy plan rozbudowy sieci

kolejowej na Pomorzu uzyska aproba­
tę czynników decydujących, ponieważ
słuszność tego planu i potrzeba jego re­
alizacji zdaje się nie ulegać żadnej wa,U
pliwości.

Anglji, w żaden sposób nie dopuści­
my . . . Gotowi jesteśmy jej bronić,
choćby w jawnym buncie przeciwko
władzy, któraby się poważyła na rewi­
zję naszych granic . . . Sześćdziesiąt ty­
sięcy dawniejszych wojaków, tworzą­
cych naszą armję rezerwową na Zacho­
dzie, stanie do obrony na każde zawoła­
nie...

Zebrani przyjęli oklaskami re­
zolucję, którą podajemy na czele nume­
ru, i postanowili jednomyślnie urządzić
wielką manifę^tację przeciwko zakusom
germańskim - w poniedziałek. Niko­
mu od udziału uchylić się nie wolno!
O godzinie 5-tej zamknąć należy sklepy
i warsztaty w całym mieście i podążyć
na Nowy Rynek. Komitet zrzeszonych
towarzystw wyda jeszcze w tej sprawie
odezwę do społeczeństwa.

Druga część zebrania poświecona by­
ła omówieniu spraw wewnętrznych.
Przyjęto nowy statut Konferencji Preze­
sów, która odtąd będzie miała prawa
towarzystwa sądownie zarejestrowane­
go i postanowiono roztoczyć ściślejsza
kontrolę nad kwestami i zbiórkami na

różne cele. Bez aprobaty Konferencji
listy składkowe są nieważne.

W miejsce ustępującego zarządu wy­
brano nowy zarząd, tym razem na 3 la­
ta. Prezesem Konferencji wybrany zo­
stał większością głosów p. Dr. Szymań­
ski. Pozatem do zarządu powołani zo­
stali pp. inż. Bernaczek, Jan Cywiński,
Góralewski, Langner, Trawiński, Kał-

dowski, Pełaszewski i Zwierzchowski

Komisję rewizyjną tworzą pp. Mazurek,
Żmudziński i mecenas Śnikowski. Za­
rząd ukonstytuuje się w dniach najbliż­
szych.

- Św’etna egzystencja d!a lekarza wetery-
narjl-pe!aka. W mieście Szamocinie praktyk uje
do dziś dnia lekarz weterynarji Niemiec, pod­
dany Rzeszy Niemieckiei, któremu z powodu
braku lekarza pola.ka zezwolono na wykonywa­
nie praktyki, i który w mieście tem ’uż od ro­
ku 1910 zamieszkuje. W okręgu 15 km. od Sza
mocina, niema weterynarza, a do praktyki tu­
tejszej należy około 40 wiosek i dworów, oraz

nadzór nad Rzeźnią Miejską.
Miasteczko Szamocin liczy 1800 mieszkań­

ców, położone jest nad torem kolejowym Cbo-
dziet-Gołańcz, otoczone ośmioma jęz

’.orami i

lasami, posiada oświetlenie elektryczne, lecz­
nicę miejską, rzeźnię miejską, oraz dobre po­
łączenie kolejowe tak z Poznaniem, Jak i z

Bydgoszczy

— Koncert p, Marjl Sarjnsz-Wilkoszewsk’ej,
śpiewaczki i p. ’M, Popłą” sk’eg’, sk-zypka so­
listy, dyr. Kons. Muz. w Toruniu, odbędzie się
w sobotę (jutro) dnia 14. marca br. w auli gim­
nazjum im. M. Kopernika przy pl. Kochanow-

sk’ego. Oboje koneertanci, to para artystów w

większym, poważniejszym stylu. P. Wi!koszew-
ska doskonały sopran dramatyczny, w na’bliż-
szei przyszłości mocą wielce ud?’łego debiutu
członek stołecznej opery odśpiewa wspaniały
program, a między tem pieśni najnowszej doby
P. Popławski jako skrzypek, i kompozytor,
kształcony w zagranicznych ucze]niach - ma

już wyrobione imię w poważnych kołach muzy­
cznych. Koncert więc tak powałnych sił arty­
stycznych to w życiu artyst Bydgoszcz’/ wypa­
dek dnia, który powinien obudz:ć większe za­
interesowanie tutejszych kół muzycznych,

— Wieczorek szkolny. Grono Naucz, szko­
ły pow’szechnej na Wilczaku urządza na ogól­
ne żądanie ponow’nie sw’ój w’ie]ce udały wieczo­
rek muz. dramatyczny ze zmienionym nieco

programem. Doskonała ta produkcja młodocia­
nych wykonawców odbędzie sie w najbliższą
niedzielę w sali Kleinerta na Okolu. przy u!.
Wrocławskiei i napewno spotka się z dużem za­
interesowaniem tamtejszego ogółu, zasługuje
bowiem rzetelnie na to.

— Z Tow. Muzycznego. Jutro we sobotę pró­
ba chóru w kons. dyr. Winterfełda przy ul.

Aleje Mickiewicza nr. 6. Przedmiot próby: ,,Re
quięm" Mozarta Uprasza się o liczny komplet.

— Z ruchu polskich towarzystw na Bfs!aw-
kach. Istnieją w Bielawkarh następujące To­
warzystwa: Tow. gimn. , .Sokół". Koło Śpiewu
,,Odrodzenie", Tow. Poisko-Kat. Robotników.
Chrześcijańska Demokracja, Czytelnia Ludo­
wa. i Tow. Św. Wincentego ś Paulo które urzą­
dzają regularnie zebrania i znakomicie się roz­
wijają.

’Powyższe towarzystwa za inicjatywą preze­
sa Sokoła p. Langnera w dniu 31. stycznia br.

stworzyły Komitet z zarządów tych towarzystw
w celu intensywniejszej pracy, a tenże w dniu
7. bm. na zebraniu konstytucyjnem. na któ­
rem były powyższe towarzystwa zestąoione. U-
stanowił sobie regula.min, oraz wybrał zazrąd.
z pp. Grajnerta. Langnera Gruszczewskiego.
Jasinieckiego, i Kordany Komitet przyjął na­
zwę ,,Wydzał Towarzystw" w Bielawach, a w

regulaminie podkreśla, że mieć będzie stałą
łączność z ,,Konferencją Prezesów" w Bydgo­
szczy.

Źe instytucja taka jpst konieczna na naszem

przedmieściu, doświadczyliśmy już niejedno-
kronie przy okazii obchodów narodowych, a o-

bcnie doszło do tego, że przychodzą nieproszeni
geście, którzy urządzają przedstawienia teatral­
ne. b!orą publiczność na kawa! i śmieją- się w

kułak, że udało się kilkadziesiąt złotych z oby­
wateli Bielawek wydostać.

Podobnym n’edomnganiom musi ,,Wydział
. Towarzystw" raz kres położyć. L.

— Z Czyżkówka. W niedzielę zeszłą odbyło
się na Czyżkówku w domu p. Stanisława Recze-
ka (ul. Chmurna 9) zebranie młodzieży Czyż-
kówka, Opławca i Smukaly w celu założenia
Koła Młodzieży Polskiej. Po krótkiem przemó­
wieniu przewodniczącego zebrania p ,J. Dem­
bińskiego, który określił cel nowopowsta’ącej
placówki, przystąpiono do wyboru zarządu w

skład którego weszli pp.: Józef Dembiński,
prezes, Władysław Kropelnicki Zastępca pre­
zesa, Władysław Wróbel sekretarz Kazimierz

Cąpała skarbnik, Jan Bąk i Leon Pocięgiel ja­
ko rew’izorzy kasy, zaś bibljotekarką wybrano
p .Weronikę Wróbłównę. — Na członków za’

pisało się ogółem 26 osób.

Następne zebranie i dalsze przyjmowanie
członków odbędzie s(ę w przyszłą niedz’elę t. j.
dnia 15 bm. Zebranie zakończono odśpiewa­
niem Rotv Konopnickiej.

Nowopowstałej placówce ,,Szczęść Bożef’J

— Zarząd Obwodowy Euuduszn Bezrobocia
w Bydgoszczy przystąpił do kontrolowania za­
kładów pracy w mieście Bydgoszczy, powiatach
bydgoskim, szubińskim i wyrzyskim.

Wyn’ki dotychczasowej kontroli wykazały,
że bardzo wiele zakładów pracy nie stosu’e się
do Ustawy. Stw’ierdzono również opieszałość
przy płaceniu na rzecz Funduszu Bezrobocia

wkładek.
Zakład;y pracy, które dotychczas nie zareje­

strowały w biurze Obw’. F. B . zatrudnionych u

nich robotników(nir) przy wykryciu uchybień
narażone są z jednej strony na wysokie kary,
z drugiej zaś na opłacenie zaległych wkładek
od daty rozciągnięcia ustawy na terytorjun?
tute’szego obwodu.

Zwraca się uwagę tych zakładów pracy, kto-
re obow’iązków z tytułu powyższej ustawy uie

dokonały, aby we własnym interesie yskutecZ’
niły to w jak najkrótszym czasie.

Wszelkich informacyj. dotyczących Fundu­
szu Bezrobocia, oraz obowiązującej Ustawy t
dnia 18. lipcą 1924 r, udziela Biuro Obwodowa
F. B w Bydgoszczy, ul. Długa 58, telef. 609

w godzinach od 9 do 13.

Kontrola rezerwistów.
Władze wojskowe zaw’iadarniaja, że

podczas odbywającej się obecnie kon­
troli rezerwistów rocznika 1899 r. i 1900

kategorji A, uważani będą za uspra­
wiedliwionych tylko ci rezerwiści, któ­
rzy tymczasowo zamiast karty mobili­
zacyjnej będę, posiadali zaświadczenie
z pieczęcią i podpisem, stwierdzaiaęe,
iżwterminieoddnia27ub.m.do7bnk

zgłosili się w Powiatowej Komendzie

Uzupełnień celem otrzymania karty
mobilizacyjnej.

Z sali sadowe].
Bata niemiecka.

Punktualnie rozpoczęły się rozprawy sądowe
w II. Izbie Karnej 12. bm. Toczą się jedna po
drugiej jednostajnie, usypiająco. Ąkt oskarże­
nia, postępowanie dowodowe, wyrok i znowu od

nowa..
Ale też powietrze! Pożal się Boże! Jak ma

być zima, jest wiosna, ma nastać wiosna, aż tu

na nos kapie śnieg, a w zakątki ,,wiosennego"
garnituru wieje mroźny zefir(?) To też nie dzi­
wota, że ludz’e spuszczają nos ,,na kwintę", a

specjalnie pp. sędziowie, których ludzie męczą
takiemi sprawami, że aż strach. Do sądu idą
się procesować o 10 zł,, o jedną kurę, o to, ta
kumoszka jedna drugą ,,śmiertelnie" obraziła.

I tak, gdy za oknem padają smętnie płatki
śniegu, na sali sądowej toczą się sprawki ludz-

kie osun’ę. pnuśnie.
Jak grom w pogodny dzień, uderzyły w zgrm

madzonycłi słowa ,,polskiego" Niemca:
,,Jestem Niemcem, dziecka mego nie pośłę

do szkoły no’ski ej. która oby lepiej nie istniała".
Tvm Niemcem, to byty nauczyciel, zamie­

szkały w Kcyni Oskarżonym jest właśnie o to,
że nie posyłała swojej córki do szkoły, lecz ją
sam uczył, nie rwłosiw’szy tego. Nałożono na

niego za to 10 zł kary.
Druga rozprawa, której przewodniczył p. dr.

Klineder, a oskarżenie wnosił prokurator Pi-
skozubowski. wykazała winę oskarżonego, wy­
rok I. instancji za-twierdziła i nałożyła na

śzrotta k’oszta postępowania.
Calem swoiem zachowaniem wykazał Szrott,,

4- - .-’. -’,-’i-w to.4 t,”toym łez pozatem nieule­
czalnym histerykiem, co też tłomaczy jego ełową!
wyże’ wypowiedziane .

I słusznie dostała mu się chociaż tak mała
kara: a znuewne na nrzysz!ość (o Sie go pamięć
nie zawiedzie), będzie pamiętał i strzegł się oka/
zvwsć s?’(, n’elojalność.

List do Redakc!L

Zdemaskowania ,,Młodej Bydgoszczanki”
Szanow’na Redakcjo! Pani, podpisująca się

w artykułach do Szan. Redakcji jaka ,,Mło­
da Bydgoszczanka" j tak namiętnie zwalczająca
mężczyzn, jest — jak zdołałem skonstatow’ać
— młodym mężczyzną, i wprost jest rzeczą n’d
do wiary, Jak można w ten sposób przeciw
własnym interesom i własnoi płci występować
Zdradza to pewne ’wynaturzenie. którenj.J,ow^n’
ni s’ę zainteresować psychopaci w guście Łonu

brose lub Wciningera.
Z poważaniem Szcz. L.

(T cóż ,,Młoda Bydgoszczanka" na to oskasb

żonie?). ’
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Z Rady Miejskiej.
Nowi radnL - Sprawa pożyczki na ce!s hodo­
wlane. — Nowa kosnisfa dla sprawdzenia ra-

ehnnków. — Sprawa zmiany b. wieży Bismars
ka. - Członkowie do rad kolejowych. — Em.ery­

tura dla Kazimierza Przerwy-Teimajera.
Uczczeniem pamięci zmarłego radnego śp.

Boenkego, rozpoczęto wczorajsze posiedzenie po-
ezem wprowadzeni zostali w urząd nowi radni:

Maksyiciljan Falsenau, Jan Haremz i Maksy-
miljan Jahns. Punktem drugim porządku dzien­
nego była sprawa warunków, jakie ustali Bank

Gospodarstwa Krajowego, odnośnie do zacią­
gnięcia pożyczki w wysokości 60.000 złotych na

wykończenie domu przy ul. Ossolińskich. Bez

dyskusji wyrażono zgodę na te warunki, by tyl­
ko dań możność pracy pewnej ilości bezrobot­
!nych i usunąć chociaż w części dotkliwy brak
mieszkań.

Po przyjęciu preliminarzy budżetu głównego
na rok gospodarczy 1925 stosownie do § 66 ordy­
nacji rai-ejsk’ej, wyłoniła się na nowo kilkakro­
tnie już wałkowana sprawa stwierdzenia ra­
chunków i udzielen,ia pokwitow’ania za lata
1919 — J922. Wybrana bowiem swego czasu w

tym celu dość liczna komisja nie zdołała nigdy
zejść się w komplecie tak, iż pozostali jej
członkowie niewiadomo z jakiego powodu, nie

chcąc ponosić w tym względzie odpowiedzialno­
ści, pozostawili sprawę nietkniętą.

W rezultacie jednak komisję odnośną sfor­
mowano na nowo, i to po części z jej członków

dotychczasowych, obecnych na wczorajszem po­
siedzeniu, oraz uzupełniono ją nowymi radny­
mi. Spodziewać się zatem należy, że kwestja ta
dozna nareszcie swej likwidacji.

Punkt piąty porządku obrad dotyczący ,!­
chwalenia przekroczeń poszczególnych budżetów
za rok 1923 w wysokości 19.343.094.477,88 mk.,
odroczono do następnego posiedzenia. Z kolei
referował przewodniczący p, inż. Janicki spra­
wę zmiany b. wieży Bismarcka. Na skutek o-

głoszonego swego czasu konkursu wpły!nęło
szereg projektów, a z pośród 36 nadających się
do rozpatiywań, specjalna komisja nagrodziła
S, oraz wyróżniła 1. Pierwszą nagrodę przyzna­
no za projekt znaczony godłem ,,Architekt"
(projektodawca z Poznania nieznany) drugą p.
Inż. Jankowskiemu z Bydgoszczy, trzecią p. inż.
K. Grabowskiemu z Bydgoszczy. Wyróżniony
został projekt p. inżyniera Ulatowskiego. Pro­
jekt uznany przez komisję jako najlepszy prze­
;widuje zmianę b. wieży Bismarcka na wieżę
wolności, z grobem nieznanego żołnierza. Ca!ą
,tę sprawę przyjęła Bada Miejską, do zatwier­
;dza.jącej wiadomości.

Nastąpi! potem wybór dwóch członków do

/Państwowej Rady Kolejowej w Warszawie ,’­
raz dwóch do dyrekcyjnfej rady kolejowej w

Gdańsku. Do pierwszej wybrano pp. Małeckie­
go, i Nawrowskiego, do ostatniej pp. Dzionarę
1 dyrektora Domu Konfekcyjnego Kicińskiego.

Ze spraw ogólnych na pierwsze miejsce wy­
sunąć należy wniosek nagły chadeckiego Koła

radzieckiego w przedmiocie uchwalenia eme­
rytury dla znajdującego się obecnie w niedo­
statku a zasłużonego ogromnie około moralne­
go dobra narodu polskiego szerokiej sławy li
terata Kazimierza Przerwy-Tetmajera Sprawę
tą referwał radriy dyr. Weymann, a poparł wy
wody jego gorąco radny Kronenberg, st,reszcza­
jąc ’pokrótce zasługi autora utworu ,,Na skal­
pem Podhalu" Prawie że jednomyślnie przychy­
lono się do wniosku, ustalając wysokość e-

meryttń’y na 200 z!, miesięcznie począwszy od
1. I. br. ze skromnem życzeniem, by Kazimierz

Prze(rwa zecbciał zamieszkać w Bydgoszczy.
W całej sprawie okazali słabą orjentację radni

zkołaN.P.R.
Rozpatrywano jeszcze kilka spraw, mniej­

szej jednak wagi. j

— Nr. 7 Orędownika urzędowego m.

Bydgoszczy dołączamy do dzisiejszego
nakładu miejscowego.

Pogłoski o npadkn Banku Dyskonto­
wego nieprawdziwe.

Z miarodajnych sfer bankowych do­
wiadujemy się, że Bank Dyskontowy w

Bydgoszczy, który w ostatnich czasach
znalazł się w pewnych trudnościach go­
tówkowych z powodu rozmieszczenia

znacznych zasobów w szerokiej akcji
kredytowej dla poparcia drobnego prze­
mysłu i kupiectwa polskiego na Pomo­
rzu, jako też uwięzienia części majątku
w kilkunastu nieruchomościach, naby­
tych dla swych oddziałów, otrzymał ze

strony jednej z najpoważniejszych in­
stytucji w kraju znaczniejsza pomoc
tak gotówkowa, jak i organizacyjna-

Nadzwyczajne Walne Zebranie ak­
cjonariuszy Banku Dyskontowego, któ­
re się odbędzie w najbliższym czasie,
zadecyduje, czy instytucję tę tak zasłu­
żona Ra Pomorzu, utrzymać nadal w

dotychczasowej formie jako spółkę ak­
cyjna, ezy też przi pomocy Banku Go­
spodarstwa Krajowego, który pomoc tę
przyrzekł, zmienić na spółdzielcza in­
stytucję kredytowa.

W sprawie kryzysu gospodarczego -

dużo stów a żadnych czyndw.
Stworzenie naczelnej Izby Gospodarczej muzyką przyszłości. — Jedyna
rada: dużo i tanio produkować. — Rząd ma coś obmyślić a... Sejm

się nad tem zastanowi.

Warszawa, 12. 3. (PAT) Komisja prze­
mysłowo-handlowa przeprowadziła dy­
skusję nad wnioskami klubów Chrz. D,,
Chrz. Nar., oraz Z. L. N. w sprawie kry­
zysu w przemyśle i zastosowania środ­
ków zaradczych dla usunięcia zastoju w

życiu gospodarczem. Stanowisko rządu
w tej sprawie przedstawiał p. prezes Ra­
dy Ministrów p. Grabski, który wyjaśnił,
że rząd odbywa obecnie szereg konfe-

rencyj o charakterze audjencji zbiorowej
z przedstawicielami organizacyj gospo­
darczych, w czasie których organizacje
te przedstawiają na piśmie swoje kryty­
czne postulaty, które znów z kolei są
przedmiotem systematycznego rozpatry­
wania w komitecie ekonomicznym mini­
strów. Stw’orzenie tymczasow’ego organu
zbiorowej opinji w sprawach gospodar­
czych do czasu powołania do życia na­
czelnej izby gospodarczej, premjer uwa­
ża za pożądane i stosunek rządu do tego
projektu będzie najbardziej pozytywny.

Minister przemysłu i handlu stwier­
dził, że punkt ciężkości programu gospo­
darczego jest dzisiaj jak najwięcej i

jak najtaniej produkować.
W rezultacie dyskusji komisja u-

chwaliła następujące wnioski, które ma­

ją być przedstawione do uchwalenia na

plenum Sejmu: l) Poleca się komisji
przemysłowo-handlow’ej zbadać przyczy­
ny obecnego kryzysu gospodarczego i za­
proponować środki zaradcze, przyczem
w tym celu komisja może powołać spe­
cjalną podkomisję, 2) wzywa się rząd:
a) do przedłożenia Sejmowi w jak naj­
krótszym czasie sprawozdania o stanie

kryzysu oraz o środkach zaradczych,
które rząd uważa za wskazane zastoso­
wać wobec przesilenia gospodarczego,
b) w’zywa się rząd, _aby przy użyciu
wszelkich środków, jakie rząd ma do

rozporządzenia, przeciwdziałał ,rosnące­
mu bezrobociu, oraz aby w’szystkie ze­
brane przez siebie materjały, dotyczące
przesilenia gospodarczego, łącznie z

wnioskami, zmierzającymi do zaradze­
nia skutecznego przesileniu, przedkładał
komisji przemysłowo-handlowej, c) aby
zgodnie z art. 68 konstytucji wobec nie­
możności natychmiastowego powołania
do życia naczelnej izby gospodarczej, w

ciągu miesiąca wniósł do Sejmu projekt
ustawy o utworzeniu tymczasowej na­
czelnej izby gospodarczej z atrybucjami,
przew’idzianemi w art. 68 konstytucji.

Wiec ,,Rozwoju" w Skarszewach

i Kościerzynie.
W niedzielę, dnia 15 bm,, odbędą się

wiece Związku Samoobrony Społecznej
,,Rozwój" w Skarszewach, po nabożeń­
stw’ie i Kościerzynie, o godz. 7 wieczór.

Referaty na obu wiecach wygłosi p. B.
Żmudziński z Bydgoszczy.

Ze względu na ważność chwili, licz­
ny udział pożądany

— Pogrzeb S. p. Augustyna Suchego, dozor­
cy maszynowego głównych warsztatów kole­
jowych odbył się wczora,j popoł. o godz. 4 30
Jak wiadomo, śp. Suchy, liczący lat 47, w nie­
wyjaśniony dotąd sposób, uchwycony został

przez dozorowaną przezeń maszynę i zabity na

miejscu. Stało się to w ub. sobotę o godz. W.

przed połiidniem. Zabity był długoletnim pra­
cownikiem kolejowym o narodowości niemiec­
kiej cieszył się dobrą opinją tak wśród znajo­
mych, jak i przełożonych. To też w pogrzebie
w’zięło udział liczne grono kolejarzy. Kondukt

żałobny, poprzedzony orkiestrą kolejową, wy­
ruszył z warsztatów kolejowych na now’y cmen­
tarz. Prow’adziło go 3. księży.

— Dziś w piątek, odbędzie się w ,,Mazim’e"
wielki konkurs strzelecki byłego kapitana bu-
rów Slema. Znakomity strzelec afrykański, na

skutek wezwania pewnego bydgoskiego strzel-
ea-amatora wykona w dniu dzisiejszym między
innemi, wszelkie strzały tajemnicze, tak zw’ane

,,triki" i to obca, bronią.

— Kino ,,Corso’4 zdobyło się na nad­
zwyczajny program zero ekranem w

Bydgoszczy p. t. ,,Maciste i księżniczka
dolarów". W rolach głównych słynny
Maciste, najsilniejszy człowiek świata i
urocza Helena Makowska, nasza ro­
daczka. Na scenie występy .komi.ków
Bobi i Schimy.

— Tylko 8 kobiet ujętych za występ­
ki obyczajowe notuje dzisiejsza kronika

policyjna.
— Czyje kleszcze stolarskie? W Ko-

misarjacie IV. znajdują się w prze.cho­
w/aniu 3 kleszcze stolarskie, pochodzące
z kradzieży.

— Zwracamy uwagę wszystkich na ogłosze_­
nie dzisiejsze Towarzystwa Wzaj. Ubezpieczeń
,,Vesta", największe towarzystwo w dziale gra­
dowym w całej Polsce, stosuje system °d łat

wielu, rozpowszechniony, wr b. zaborze pruskim,
polegający na niskich składkach zasadniczych,
z przewidzianą z góry późniejszą dopłatą, jaka
wyniknie po zestawieniu rachunków, i wykaza­
niu niedoboru, który pokryw-ają w?szyscy człon­
kowie. System ten jest bardzo dogodny, gdyż
umożliwia członkom MVesty" zapłatę premji w

2 ratach. Składki są najniższe, gdy się zwa­
ży, że inne towarzystw/a, mające stałą premję
biorą prec’ętnie stawkę 2 zł- od 100 zł. sumy u-

bezp., a ,,Yesta" w roku 1923 po-brała razem z

dopłatą 1 48 a w roku 1924 z! 1,47. _ ,

Ponadto warunki ubezpiczeń w ,,Veścieu da­
ją ,ubezpieczonym szereg korzyści, jakich wa­
run,ki innych towarzystw’ nie przewidują.

Z ostatniei chwili.

Opracowanie tekstu polsko-niemieckiej
umowy handlowej.

’Warszawa, 13. 3 . (Tel. wł.) Z Ber!i

na telegrafują, że po wstępnych nara­
dach, które trwały tydzień, rokowania
handlowe polsko-niemieckie posunęły
się o tyle naprzód, że za zgodą obu
stron, ustanowiono komisję, która ma

się zająć przygotowaniom tekstu u-

mowy.

Śląsk protestuje przeciw zaborczym
zakusom Niemiec.

Warszawa, 13. 3. (Tel. wł.) Z Katowic
telegrafują, że instytucje kulturalne i za­
wodowe na Górnym Śląsku organizują
na 15 b. m. pochody manifestacyjne prze­
ciwko zakusom niemieckim,

Chebzie, 12. 3 . (PAT) W dniu dzisiej­
szym odbył się w Chebziach wiec, na

którym zebrani obywatele w liczbie 1800

powzięli energiczną rezolucję, oświad­
czającą, że stoją niezachwianie przy
sztandarze ojczystym i protestują prze­
ciwko paktowi, nie zabezpieczającemu
stałości granic Rzplitej Polskiej. Wie-

cownicy, jako mieszkańcy ziemi śląskiej
wyrażają gotowość złożenia ofiary z krwi
i mienia w obronie całości Ojczyzny.

Krótkie wiadomości.

Berlin. Wczoraj w południe odbyło
się w Reichstagu zaprzysiężenie dr. Si-
monsa, zastępcy prezydenta Rzeszy.

Pragą. Zmarł tu znany pisarz ro­
syjski Awerczenko.

Rzym. Włochy otrzymały od rządu
albańskiego znaczne koncesje w strefie

naftowej.

Jerozolima. Konsul polski w Jerozo­
limę Kubiecki otrzymał polecenie repre­
zentowania rządu polskiego na otwar
ciu uniwersytetu hebrajskiego.

Peking. Sun Yat-Sen zmarł.

Tabela wygranych loterji
państwowej.

W 19-tym dniu ciągnienia V. klasy
państwowej loterji główniejsze wy­
grane padły, jak następuje:

100.000 z premją 150.000 =w 250,000
Nr. 18690.

1.000 zł. Nr. 26225.
600 zł. Nr. 49953.
500 zł. Nr. 47399

250 zł Nr. 41749.

Do Szanownych CzytelnikówI

Jak każde przedsiębiorstwa wal esy
micznemi, tak samo i wydawnictwa
napotykają na drodze swego rozwoju
na przeszkody, jakismi są wzrastanie
cen materjałów drukarskich i robociz­
ny. Z tego też powodu po 14 HM,iaeiacach
zmuszeni jesteśmy znowu podnieść pre­
numeratę ,,Dziennika Bydgoskiego" e

20 gr. miesięczńie, czyli kwartalnie 64

gr., t. j. .na 2,00 zł. w abonamencie Mie­
sięcznym (na pocztach naieaięcr,we 2-,38,
kwartalnie 7,08 zł.)

Sądzimy, że Szan. Czytelnicy peg^
dzą się z tą nieznaczną podwyżką i asaaf

dą dla nas wyrozumienie.
Jednocześnie nadmieniamy, że s

dniem 16. bm. wszystkie urzędy pachto­
we, agencje i listowi przylmcwa-ś
przedpłatę na kwartał nasteway. Sito
jednak nie jest w możności opłacać
kwartalnie, od tego listowy może prz!y­
jąć prenumeratę miesięczną, na wypa­
dek zaś odmowy z ich strony, prosimy
natychmiast nas o tem powiadomić.

Z ŻYCIA TOWARZYSTW.

Bydgoskie Towarzystwo Wloślar.
skie. Roczne walne zebranie odbędzie
się w poniedziałek, dnia 16 marca, ó
godz. 7.30 wiecz., w Hotelu pod Orłem.
Wobec ważności przedmiotów obrad

zarząd prosi o punktualne i gremjalne
stawienie się wszystkich członków.

(6279) Towarzystwo Uczniów HandlO
wych. W niedzielę, dnia 15 marca b. r

wycieczka. Zbiórka o godz. 2.30 po poi
Grupa Ż przy głównym dworcu, grupa S
na Placu Piastowskim (róg Chrobrego)
Uprasza się o liczne przybycie. Zarząd

Zebranie filft metalowców Ch. Z. Z. od!,ę
dzie się w sobotę, dnia 14 bm. o godz. 7 wiecz
na sali Ogniska Jagiellońska 71. Omawiane bę
dą ważne sprawy, dlatego komplet pożądany.

6285a) Bankowcy! Nadzwyczajne zebranit

odbędzie się w sobotę dnia 14. bm. o godzin’ę 7
wieczorem w hoteu Lengninga, na które z po
wodu ważnych spraw wszystkich pracownikóni
tutejszych banków uprzejmie zapraszamy.

K, S. ,,Brda". Z powodu bardzo ważnycl
spraw schadzka koleżeńska w piątek, 13. bm.
o godz 6.30 u p. Jaśnie wskiej u!. Poznańska
20. Członkowie, nie uiszczający składek nie
będą mogli brać udziału w obchodzie rocznicy}
który się odbędzie w niedzielę, 15. bm.

6158) nLntn’a" Bydgoszcz. W piątek, dnia
13. brn. o godz. 8 . wiecz. u kol. Jarnatha, ul
Ja,na Kazimierza, narożnik Wały Jagielloński!
bardzo ważna lekcja śpiewu, na którą sen

decznie zaprasza Eichstaedt, dyrygent^
6126)Zebranid Kółka Rolniczego w Rnpienie,

uł. Ruska nr 16 dnia 15. 3 o godzinie 3. p°p°t
6232) Kich Sportowy ,,Polonia". Zebranie

zarządu odbtdgje się w piątek, dnia 13. bm. o got
dżinie 8 wiecz. w lokalu ,,Harmonja/’ prtw tsł,
Marcinkowskiego. Zarząd.

Zebranie filji mącznej Ch. Z. Z . odbą
dzie się w niedzielę, dnia 15 bm. o go­
dzinie 2 popoł. w lokalu p. Krauzego, uh
Niedźwiedzia nr. 2. Zarzut!.

Zebranie filii ,,Kabel44 Ch. Z . Z. odbę
dzie się w niedzielę dnia 15 b. m . o goda
2 po poł. w ,,Ognisku", Jagiellońska 71.
... .1 111 lll!,"glgf^gl’g”,11

""

l”?!"1 W!!gwjj

Wiec bezrobotnych
odbędzie się w sobotę, dnia 14 bm.
o godz. 2-giej po południu na sali

,,Ogniska"4, Jagiellońska 71. Wszyscy
bezrobotni stawić się powinni.

Komitet bezrobotnych.

— Polski zbór ewangiellckl w Bydt ss-y
urządza dnia 15. marca o ogdzinie 11 w kośc,iele
staroluterskim przy ul. Poznańskiej polskie na.

bożeństwo. na któro serdecznie zaprasza wszył
stkich członków wraz z rodzinami i przyjaciół
mi, jak również i sympatyków.

STAN POGODY.

Dzień
i godzina

Oisnient
to wietrz

V
TOW .ą -n-

tńyStiit%
-tayhkośet
wiatm

12. 3. poł. 57,6 1.9 7 W2H.

12. 3. 9 wiecz. CO, 5,1 0 W.3.

188.7rano 60.4 6,1
|W.8.

Tem.,eiatura doby ubiegłej: średn-ia 4,.8 Ba^wyj
saa+6,8 nawania-ŁT tjtwwhs 0
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MilO

Mowesci

Początek przedstawień :

09 sgoe.oSgac. fr.Ef?) fi 9,05.

SSEBMO1

Najmonumenta!nieiszy Hm śwata w dwóch Kina: h w ,,NOWOŚĆ!14 i w ,,LIBERTY".

K!IO

ŁIBERM

Początek przedstawień:
09 ?^OBeS!tr. di,?BO fi S.4B-B w.

Napisowe wiersz tłuste 20 prószy, feazde dalsze

słowr 10 eroszv. ? cvtr z= 1 słowo,
-’zde Stanów’ 1 słowo.W.7, a ŻZS Uf-

smeR^E eętoszgŃia Ula Doszukuiącecti oosadr 50°/a zn,zlct.
Drobne cgłossema orzrimuie się do go Iz. 9-taJ

przed oołudntem

Akuszerka
przyjmue zamówień a

udziela porady Ossoliń
skich 11 I p-ętro. (5511

Ai,nszer) a

udżie’a porady i przyj
muje zamówięnia, ulica
Dworcowa Oh II ptr.

-4350

Powrwcnłzi
Z Torunia do Bydgośz
czy nadal praktykować
w swym zawodzie 13 go
bm. Akuszerka Wich-
rowska. Oko!e, Grun­
waldzka 82 i6008

Kartony
(pudełka papowe) w

wielkim wyborze poleca
Piauze,Porn TSka 3

(6083

Bie’iznę
do prasowania przyj
mule Lew ndowska
S iadeckich 18 III Wy
konanie nadzwyczaj sta
ranne 67

Polecam
się jako krawcowa
Przyjmuję w=ż”ikie pra
ce w zakres krawiectwa
wchodzące. Zgłosić mo

gą się dwie uczennice
Błonia 24. onrter lewo.

(6115

Drewniane
formy do kapeluszy z

drzewa lekkiego jako i
stojaki noieca w’ytwor­
n’a ram owalnych, ul.
Pomorska 8. (6259

IF każdym razie
szukając kupna domu,
fabryki, majątku zgłosić
Się do S.Ruszkowskiego,
polsko - amerykańskiego

biura pośrednictwa
ul. Hermana Frankem
nr. 1 a. I et. ^85. (3978

Dom
Tpiętrowy z interesem
6 pokoi z kuchnią, elek­
tryczność. wolne. Cały
dom 7 0 0 zł. Piasecki
Dworcowa 80. Odpo­
wiedź 1 zł

120 mórg
pszennej, ziemi łąki 40
lasu grubego S dom 8
pokoi, duży ogród owo­
cowy. budynki dobre
inwentarz żywy i matt
Wi kompletny, blisko
Stacji i miasta, prywat­
ne. 22.0( 0 zł. Dworco­
wa 8’ , Piasecki. Odpo­
wiedź 1 zł.

Sprzeda nt
łub wydzierżawię po­
siadłość 12 mórg ziemi
nada ącą się na ogn d
aictw . Wiadomość:
Bydgoszcz Jachcice. Sa­
perów 33. (6217

50 mórg
prywatne. inwentarz iy
wy i martwy komplet­
ny bez długu, blisko
stacji. iOCOOzt. ł5 tnrg.
prywatne, budynki do
bra. inwenfarz, żywy i
martwy kompletny bli­
sko Stacji, 7 (00 zł Pia­
secki. Dworcowa 80. Od
powiedź 1 zł.

l)otu
Tpiętrowy z ogrodem,
z powodu wyjazdu tanio
na sprzed.iż Zgt. Gbur
czyk. Jack wskiego 22,

616)

Ł Oiit
H-piętrowy, narożnko
wv, z lńterts:m, ddzv
ś iichierz. nadaie s:ę dia
Zb jżowca stąpnę, szopy,
wolne 5 poaoi, 24 (Ł0 zł
Piasecki, Dwoicowa 80.
Od n,J w 1adi Ił)

Mleczarnia
dom mieszkalny, szopa
stodoła 10 mórg roli
Ikl,2kim.oddworca,
dobrze prosperu ąca b?ż
długu, za cenę 20.(40 zł
na S’ rzedaż lub w dzier
żawę Pośpiech koniecz
ny, Zgł. Alojzy Wolm-
Irowski, Lisewo, powiat
Chełmno (5995

.WwłM
blisko dwie morgi ziemi
ogrodu lub zarazem zdat­
ne na budowlę, Adres
rcói w Dzienniku Byl
guskim. (6242

Baczność!
Domy z ziemią i wolne
mi mieszkaniami tern’o
na sprzedaż A Soko­
łowski Brdgoszcz, P ae

Wolności 2. (6(70

Dom
II-piętrowy, dwa inte-
resa, oi-ród owocowy. du­
że podwórze bez długu
wolne. Interes i 7 pók"i
10 tysięcy zl, Piasecki
Dworcowa 80. (Jdpo
wiedź 1 zł.

Bestnuracja
z stałym konsensem,
ogtód koncertowy, miej­
sce wycieczkowe z let­
niskiem. w tem 7 mórg
ziem: blisko lasu i wo

dy, zabudowanie masyw
ne z obszernemi ubika­
cjami. korzystnie na

sprzedaż lub do wydzier­
żawienia Bydgoszcz
Nakieiska 45, Miedzyft

fu tr,927)

Ogrodnictwo
7 mór’g 100 drzew owo

co wych. 2 domy miesz­
kalne w Bydgoszczy na

sprzedaż Bielicka 39.
(6101

o? Motor -

Szwę^zki ,,Rołinder”,
stojągy na ropę, 12kon
ny. prawie nowy, pra­
cował tyiko 1 rok z po-

woisi powiększania
przedsiębiorstwa zaraz

na sprzedaż. M!yn i Ole­
jarnia Gniewkowo, Ta
deusż Jarząbkiewicz.

;i( 604

-PI-!SZCZ

czaroy, jedwabny, kost
iurn, suknie we!n anc

pantofle nr ?6 i 37 pra
wie sppwe na Sprzedaż
Og!ądąć od 5—7, Aleje
Mickiewicza l, II o. ’O­
wa strona (6?lt

’m ózck
dziecięcy sportowy pra­
wie buwy zaraz tlą
sprzedaż, ut. Chwytów,,
nr. l.a II ptr prawo

6209

Maierace
nakładane i sprężynowe
na pakułach i ndy,skiej
trawie, bardzo tanio
kanapy pluszowe od 100
zł., leżanki od 48 zł.
począwszy poleca z , go
tówkę i n i saty Tapi
cernia, Jagiei ońska 4
drugie podwórze. 59ó7

Fryzjersk e

urząd’zenie i łódka za­
raz na sprzedaż Grun
waldzka nr. 100 ,,Tani
Sklep". - 6130

Baczność
eleg męski pokój orze

chowy składający się 1
bibloteki, 1 b urka 6
kizeseł skórą kryte i 1
stół 8 kaac,aty meble
są mało używane wyto­
pu pi zedWojennego, ce­
na tyiso 47o zł u Goi-
ntjśiązaków Śniadeckich
nr.oa. 624

Hot wóz
do 25 itr. na osiach pa­
tentowych i pólszorek
ku,d iirtna ,,Mikado ”.
Matejki 2. l627ó

Meble
ładne mało używane ta
nio do sprzedania 1 sza

fa orzech, do rozbiera-
na70zł.2łóżkazma
terać mi 65 zt. 1 umy­
walka z marmurem 45
zł., 1 kanapa pluszowa
70 zl , 1 biurko z szafką
40 zł. 1 bistro tremo
szlif’ wane 90 zł.. 1 zegar
ścienny Beketa modny
60 zł,. 1 stół’ orzed ka
napę orzech. 35 zł. 1
stół do gościhnego po
ko)li 16 zł,, 1 komoda
do bielizny mali. 50 zł
i konz la pod lustro 15
zł., 2 stoliki nocne 20
zł., 1 b orko drpiomat
ciemne55zł,,1ko.o-
da pod lustro orzech 40
zł Sn adeckich 6a od
10-1 i od 1-6. Ceny
ważne do 3 dni. (62 5

Na raty
meble różne do nahy
ca ak: kanapy, leżaki
materace nakładane i
szpiraie, łóżka oolowe i
nne. Mazowiecka 6.

(5415

Sypialnie
dębowe i damskie po
koję mahoniowe sprze
daje bardzo tanio i na

raty. Fabryka rrtebli ul
JackowsKiego 33 i27(;

Meble!
Najtańsze źródło pod do
godnemi warunkami za

kupu całkowitych urzą
dzeń pokojowych jaso i
pojedyóczych mebli, so

lidnego pod gwarancja
wykonania, nabyć mo

żna w formie: Ignacego
D. Gra nerta. Dworcowa
nr. 8 . Teł. 1921 (przysta
nek tramwaju.) 6274.

H yprzedaż
garniturów koszyko­
wych niże, kosztu z po
wodu zmiany pizedsię
biot siwa przy ui. Gndz
kiej 23 w pobliżu ul
Mostowej. 6266

Barmonjum
firmy Hofberg bardzo
dobrze utrzymane ko­
rzystnie na sprzedaż
ut. Pomorska 65 II ptr
iewo. i622s

Ł,am pa
elektr. do pokoju mę
skieg , i druga do jadal­
ni zaraz na sprzedaż
BI ższe informacje P"
morska 39 w składzie

(6173

Wilk
tresowany, silny, 1 nok
Siary na swzedaż, ui.
Poznańska 27, skład ,o­
buwia. i( 182

Sionią
sprzedam UiejSkiego21

(Ł092

S krowy
wysokocielne w S-14
’ni s ę oeię!-i. tanio na

s. rzedaż Dworcowa 59
6257)

KUPNA

Poszn kuję
ku:rna ma ątku ziem­
skiego z dobremi bu
denkami, pszi tfną zie
Kiłą, ogrodem, blisko
kolei, przy wpłacie 15? 0
zł. Szczegółowe oferty
pod ,,D. F.” do Dzień
Bydg ’622.

Łom
3-10 pók i na pensjo
nat piszuku.ę Of. pud
Lei nisko1 Goniec, Dw-r

cowa 52. (2^ 811

Poszukuję
posiadłości do l( 0 mórg
dobre :o gruntu celem
izierżawy. Michniewski
Ossolińskich 10. (6263

Cyrkle ’

Reiszeug) duże ?nży
n’iski kiipię. Promena
da 3, Behrens. 6159

hu))ująi
co Sobotę na targu przy
rzeźni każ!ą ilrść war

ch’aków od 80-129 fun
tów. ’628

Kuoię
dom natychmiast w Byd
g’..,szczy—Toruniu przy
ruchliwe! ulicy z wol-
nem mieszkaniem i sk!a
dem celem prow? dżen a

artykułów’ spożywczych
(łferty pisemne wyczer­
pujące z dokładnym a

iresem podaniem wiel
kości domu, ilości s ła
uów i ostateczne" _ceny
kupna przy w()iacie i(
t sięcv zt. złożyć nod
,Realność P." do admi

nistracji Dziennika Byd
goskiego di d. 13 b. m

(6252

ia mi

,,ODZIEŻ"
ulica Jana Kazimierza nr. 2.

Ubrania męskie
i dziecięce.

Płaszcze damskie,
męskie i dzieciece.

Firma chrześcijańska.
?2S4B

Dokształca "ar,c
kursy wieczorne. Bliż
=ze wiad. mość ul Wy­
soka 10. Rękowski.

(6214

Meiodą
łatwą i szybką uczę ję­
zyka pdskiego, lekcje
osobne i tbiorr we na

żtczenie w dom. Ró
wnież przyj mu ;e prace
biurowe na kilka godzin
Jzicnnie. Błonia 24 par
ter lewo. (6243

Podrużu ’ący
z branży spożywczej
zna ący prowincję Po­
znańskiego i Pomorza
do lat 30 samotny z kau­
cją do 100(1 zł. od zaraz

lub później poszukiwany
Zeł pod . M 100" ,,l’ar

’

Dworcowa 72 6A5

Ceg arz

i dobremi świadectwa
mi poszukuje śtaiei po
sady. Zgł do Dz Ly (g.
ood ,,Ceglarz 6102

Bruka;z
starszy, do wykonywa
ma piać brukarskich,
,=atnf dzielny, taoża się
zgłosić, Tur wski, fco-
kie:ka 21. 6207

Fryz er

męski i poru II si­
ła w damsk zesa-

niii gdzie ma oność
wydoS,.onaicu.a 3ię. mo

ze Się zgłostć. Piotr
Kozłowski, Mostowa 3

6.T1

potrz bny na wieś od 1
kwietn:a, uwzględnia
się uiuzszą piaktykę i
Uobre lekomendacje
Chtcimska i ptr. ,6239

Pprzyii
i powózkę na jednego
konia kupie ń’. Koro
n"Wska nr 3 628”

BBTBWł

Fdz’ełam
lekcyj. Of. do Dz. Bydsr
pod ..Student”. 5998

Pdzie’am
ekcyj z łaciny. Upra­

szam o zgłusz, pisemne.
Adr : E. W arrikoff. Ma
zi,wiecka 41/42 i6IÓ5

Łeke^j
gruntownych na skrzyp
cach udziela S (hui, Wil­
czak Nakiei=’-a?S 6201

Fdzielam
lekcji codziennie jako
nauczyciel języka poi
skiego. Of do Dz. Byds.
pod ,,Nauczyciel". (6212

Ogród, nik
ka waler ł dobremi świa-
dee(wGmi t oszukiwany
do dużego majątku Zgł
Paderewskiego 6 ptr. w

niedzielę godż. 10-11
(6219

M (odsza
pomocnik fryzjerski mo

że się zgłosić, naichęt
nej z prowincji. Jagieł
ońska 50. 62.7

Po mocn ikó w

malarskich poszukuje
z usz Szała;da, Poznań­
ska 29. 6.72

Gospodyni
potrzebna natychmiast
do każdej pracy na

większe gospodarstwo
Wynagrodzenie dobre
Zgłaszać sę Jaś!ikowsk
Gdańska 68 do ra
ao.

" 6035

Niewiasty
które zechciafyby się
pt św ięcić aku iuodśie
do szkoły czes.mia dam
skiego Za wynagrodze­
niem raczą się załoSić
w’e Wtorek l piątek w

Szkole Przemysłowej ui
Sw. Trójcy, 11 p. sal;i
nr. 6 . od godz T1/^-9
Wieczorem (6220

Służąca
do wszystkiego, umie­
jąca gotować potrzebna
zaraz. Z-ł. Wełniany
Rynek 9 III lewo. (616

Dziewczyna
do tnaiego gosp,.daiSi wa

potrzebna Fibich, Po
morska 4J, oficyna I.

(6226

C/i. op ec

może się zgłoSiĆ Jagiel­
lońska 4. i62j2

Dziewczę
-z porządnej rodziny do
dziecka l1/^ ły!ko W dz eń
notrzebna zaraz. Z:e!iń
!?ka Grunwaldzka 75

.6168

Pot rzebna,
zaraz panienka do szy
c a bielizny uraz uczci­
wa służąca Zgł ui K ’-

ścielna 17 w pracowni
bielizny. (C?(O

Poszuka ię
miejsc do prania i u

nrzątenia. 2 58-3 zł
dziennie. Wiadomość w

Dzień. Byde. 6203

licrespondentka
z 5 cio letnią praktyką
biurową poszukuje za

raz !ub cd 1 4. posady
Łask, zgł pod ,,Kores
prhdenika" do Dzień
Bydg. (6180

Biuralistka
biegła w jężvku polskim

niem eck m, która mo­
że samodzielnie prowa­
dzić korespondencję, po
trzebna od 1 kwietnia
do biura handlowego
Zgłosz z odpisem św a-

dectw’ i prdafljem wy
maganej oensji do Dzień.
B.dg. pod ,W P” (6148

Inteligentna
panienka, miłego cha
rakteru, z dobremi śwua
dertwami, bardzo miłu-
ąca dzieci, poszukuie

posady jako panna d"
dzieci od 15. III. lub
t. 4. Zgł. pod ,,Panien
ka 4466” do Dzień. Bydg

6263

Kł-cneipc
męski i damski na du
że sztuki, pierw=zorzę
dna siła, coszukuje pra
cy w dom Zgłusz, pod
. Pierwszorzędny kra­
wiec" do Dzień. Bydg.

(6223

Port eisiwa
z mieszkań em poszuku-

’

.e młoda osoba. Zgł
do Dzień. Bydg. pod

Samotna 2 ’

(6234

uczciwych rodziców, !at
15 ptagnie wstąpić jako
u- zeń do składu kolon
alnego lub cukierni

Łask. of. pod’.,Chęłny
nr. 5830” do Dz. Bydg

(6i33

Leśniczy
z długoletnią praktyką
w lasath prywatnych i
państwowych, z dobre-
ini świadectwami, po
szukuje zaraz posady
Ruska 18 629

Poszn u ę
dla mego chłopaka, lai
17. ’na wiosce u g .epo
daiza zajęcia jest do
Prze obeznany z doje­
niemKrówjakiżin
nenii pracami. Zgłośz
Trzepacz. Bydgoszcz -

Okote, ul. Siąsita 8.
i6162

Zredukowa ny
hautzyciel poszukuje po
sady w biurze lub W ja
kim przedsiębiorstwie
aibo na ma ątku. Liczę
iat 28, żonaty 1 dz.eeko
Jł pod ,,Biała

” do Dz.
Bydg, 6919

Ogro inik
’"szuku.e stałej posady

zaraz lub przyjune
,cg pr walnej. Po-

o tńS.4 ul Nasielska 10
Adres wskaże Dz. oyng

’6.59

M,eszi.anie
pokój i kuchni i do wy­
najęcia Adres wskaże
Dzień, Bydg. t626o

Matka
z córką po=zukują po-
koiu z kuchnią ewtl. 1
próżny pokój. Łask of
ood Spokojne’do Dzień
Bydg. 620

Mieszkanie
w Bydgoszczy 2-3 po­
koje z kuchnią wynai-
mę wprost od właści
cielą Zzt kupiec Le
dżiński. Nowe Kończy­
ce (Pomorze). (6131

DZIERŻAWY ROZHAlTCm
PMkacji

fabrycznych, wielkości
20x40 mtr. z przyległem
mieszkaniem 3 pokoji
i kńchni posżukuię w
centrum miasta Spiesz­
ne zgłoszenia Jan Szy
mański Polska Fabryka
Torebek, B\dgoszcz ul
Grudziądzką 4, telefon
nr. 16SÓ. (6066

Ubikacji
nadającej się na warsz­
tat st’ larskt poszukuję
Ufeity pod ,,J. B. 100"
do Dz. Byd r. (6J62

Najlepszym
s organem ogłoszę- b

niowern jest

S?sigssH

bb| i)) 5SOO
gslX8rJosZv^ nadchodii

na jednorazowe OSI

8SI ogrłoszenie droone

Pokój
wspólny dla starszego
ucznia z łóżkiem i po­
ścielą do wynajęcia
Adres wskaże Dz Bydg

16241

2 pokoje
umebl. blisko koszar do
wynajęcia. Kościuszki
nr. 51 I prawo. (620?

Pokó ?
frontowy elegancko u-

tneb,owany z utrzyma
niem i używaniem pia­
nina dla dwojga osób
do wynajęcia. Błonia 2
II lew’o. 6208

Frontowy
zdrowy pokój pi zyjem-
nie umeblowany od 15
marca lub 1 kwietnia
dia1łub2panówdo
wyna,ęcia. Bochańska
Nakieiska 10a. (6213

2 pokoje
elegancko umebl do
wynajęcia Zac sze 4
ptr. prawo. (6297

Pokoju
umebl z cddzieitiem nie-

krępowanem W’ejściem
ot szunuje iicw’ażny pan
Zgłusz, do Dzień Bydg
pod ,,ICOl". (6110

Przy^mę
kiibu uczni na stancję
każdego czasu. Opieka
pewna, Zduny 6. pąrt
prawo. t6274

PO;Ój
dla 2 Solidnych panów
,jo wynajęcia, z.a,,ytać
o pani Mazurek, ar-

szawssa a. m278

FO’iój
z niekrępująćem wej­
ściem ula 1- 2 osoby do
wynaęcia. Zduny 20a
li piawo. 16238

Pokój
dla 2 osób zaraz do wy-
na ęca Król. Jadwigi
nr. 13 II lewo. 6267

l’oko t

limebk zaraz do wyna­
jęcia. Kościuszki 5^ III.
ntr (6279

Pokó i

wspólny dla 1 pana do
wynajęcia Przyrzecze 3
I ptr. (6247

Starszy
inteligentny nan pragnie
ooznać inteligentną pan­
nę, rozwódkę miłą, po-
s adającą skład papieru
lub inny. Mb chcąca za­
łożyć wspólny interes.
Dferty do Dzień. Bvdg.
iod lit. .,Papier". (6271

Kawa’er
at 27, brunet, bardzo

miłego usposobienia po­
siadający interes rzeź­
nie ki, pragnie zapoznać
pannę lub młodą wdo­
wę, posiadającą odpo­
wiedni majątek, w celu
matrymonialnym. Naj­
chętniej widziana z tego
samego zawodu. Łaska­
we oferty pod ,,K 2000K
do Dzień Bydg z dołą­
czeniem fotografji Rzecz

traktuje s:ę poważnie,
62581

Wspólnika
dó dobrze zaprowadzo­
nej hurtowni w Tcze­
wie ewtl. nabywcę się
poszukuje natychmiast.
Do wspotnictwa potrze­
ba 4—5000 zł. Oferty
sub ,,L. M . 1895" do Dz,
Bydg. 6240

%gnb’ono
ksiafcecikę wojskową na

nazwisko Jan Orłowski,
kapr. unieważnia się.

6216
. ............ ..... ......

- ’Y

Poszuka )ę
pożyczki SCO-fOO zL
pod gwarancją przeds ę-
biorstwa. Of. do Dziem
Bydg. pod ,,Gwaran­
cja”.

’

(6204

2000 żi.
na hipotekę poszukuję.
Procent podług umowy,
Of. pod ,,Wysoki" do
Dz. Bydg. (6243

tOO zt. nagrody!
Zgubiłem W’czoraj książ­
kę wojskową wraz z

portfelem. Uczciwy zna­
lazca raczy się zgłosić,
Józef Wiśniewski, ul.
Sieracka 8. (6191

Zgubi em

portfel z wykazem dy­
plomem szoferskim i
książką wojskową na

nazwisko Stefan Pra­
czek. Sienkiewicza 22.
Uczciwy znalazca oddą
pod wyżej wymieniony
adres. 6208

doświadczonego w wy­
robie owalmch rant po­
szukuje na stałe (6225
,,Pe’rama", Zimny 4

Rink, Chojn.ce
(Pomo;że}.

i!lfił!liS!j

lub (6273
bhf§sa

znajdzie _zaraz miejsce,
Kolei W. Pa}żderski,

Mrocza, ?aief. 3 .

Warunek: kaucja 100
złotych, (627^



Sfr. SU DZIENNIK BYDGOSKI, sobpi.
Nr 6H.

W środę, dnia 11 marca o godz. 9.25
wieczorem zasnał w Bogu, opatrzony
Sakramentami św., nasz najukochańszy
i najdroższy ojciec

S. p.

Józef Borowski
w 68 roku życia, pozostawiając w smutku
pogrążone dzieci

Marta Pałassewska z Borow -

ak cb, córka
Jan Pałaszewski. zięć
Jan Pałaszewski, wnuczek
Jadwiga Borowska, córka
Władysław Borowski z żoną

i córka Szwajcarja
Elżbieta Kionowska z Borow­

skich. córka
Teodor K!oraowski, zięć i wnu­

czek Kazu. (6218
Pogrzeb Odbędzie się w niedziele, dnia

15 bm. o gcdz. 3 no poł z domu żałoby,
Bartodzieje matę, Ruska la. — Msza św.
żałobna odbędzie się w poniedziałek,
dnia 16 bm. o g. 8 w kościele farnym.
Osobn. zawiadomień się nie wysyła.

ra

KOHCESJ HOWAHE
P8aKT9CZIiE KURS? HODIOWE

ul, Dworcowa 13 parter - prawo, tel. 788

Uświadomienie!

Wykłady rozpoczęły się w nowym lokalu przy
tt!. Dworcowej 13 parter - prawo,

Zgłoszenia przyjmuje: (6237
________________ Dyrekcja________

Sprzeda! promykowa
W sobotę, dnia 14 marca 1925 r.

f godz. 11 przed południem bgdę sprze­
dawał w Młododnle pow. szubiński w

podwórzu gospodarza p. Kobielskiego naj­
więcej dającemu za natychmiastową zapłatą
2 konie robocze, 1 źrebca iy2 roku.

Obejrzeć można 10 minut przed licytacją.
Poczekaj,

6230) kom. sądowy w Łabiszynie.

Sprzedaż przymus o oa
W sobotę dn!a 14. HI . br. o godz, 11 przed poł.

;W sprawie upadłościowej będę sprzedawał w drodze
egzekucji w Bydgoszczy przy ul. Dworcowej 72,
we firmie nBaztwlgH najwięcej dającemu i za

gotówkę (8256

1 Ron!a i1 zimowe sardnf owe poiło (morengo)
Preuschoff

Kom. sądowy w Bydgoszczy, uL Śniadeckich 28.

Do końca marca 1925 możemy dostarczyć

;2 sztk. 35 KM. leżącej konstr. z 1 cyiindr. 240 obr.
3 ,, 60 KM. stojącej zł,, 250 ,,

4 ,, 120KM. ,, z2,,250,,
Motory jb ifelcg a^orowsi

5 sztk. 8KM. stojącej konstr.z 1 cyiindr. 450 obr,
,4 w fiOKM. w ,, z1B350,,

1 ,, 1C0KM. , B j2,350,
1 150 KM. ,, ,, 23 ,, 35.J ,,

, FSóiory OMilIiiowe
10 sztk. 8 KM. stojąc, konstr. z 2 cyiindr. 90 J/ICOOobr.
;2 ,, 80KM.d ,, Hz4 450 obr.

Dostarczamy w krótkich terminach:
FSoBlorw Włosięta

4-8 - 12-18-25-35-5,1 -60-75-
1C0-120-150-200-3t0-6C0-800KM.

Stoczola Gd9Asko !Fabryka Maszyn i
The International Shipbuiiding

and Engineering Co. Ltd.

;Generalni Przedstawiciele na Bydgoszcz
S Pomorze

ST. GRABIANOWSKI i S-ka.

Oddział Bydgoski (6193
BYDSOSZCZ, Dworcowa 65. Te!. 912.

Roczne walne zebranie

JPÓłDlIElM POWSTANIEC"
odbędzie się dnia 23 I!I 1925 r. o godz. 7 wieozorem
w Ogniska ul. Jagiellońska.

Porządek obrad:
1. Zagajeń e

Z Sprawozdanie Zarządu i Rady ł?adzorczej
X Ewentualna likw?idacja Spółki
4. Uzupełnienie Rady Nadzorczej.
5, Wnioski bez uchwał.

Za Radę Nadz.
R. Sobierafeiii

(6224
Za zarzad

Ed, Kamiński

KINO

KRIS AL
Premjera!

”

Ton. Wzniem’t9Cfi Ohezn’etzsń

O(l Ośn!a i OMoWa w PSZhfflU

przyjmuje ubezpieczenia od sz’;ód gradowych.
Największe towarzystwo gradowe w Polsce — 27.933 członków,

skutkiem czego korzystne wyrówmnie ryzyk.
Mfcie premie!

System nremji zasadniczej i dopłaty wyrównawczej dlatego bar łzo dogodne
warunki onłM. Specjalne umowv zawarte z Zjednoczeniem Producentów
Rolnych i Sn Altc. ,,DOMENA" Z innemi organizacjami r Iniczemi mogą być
zawarte specjalnie kórz1 stne umowv za zgłoszeniem się bezpośrednio do Dy­

rekcji Głównej w Poznaniu, Sw Marcin Nr 61.

Oddziały nrzyjmufące ubezpieczenia i wystawiające polisy w Poznaniu,
ulica Fr Ratajczaka 36, w Grudziądzu, olać 23-s; o Stycznia l(\ w Byd­
goszczy, ulica Dworcowa 73, w Ostrowie, Rynek 32. w Katowicach, ul.
3-go Maja 3ba, w Warszawie, ul. Mazow-cka 13, we Lwowie, u!. Dłu­
gosza l, w Krak( wic. ul Straszewskiego 28

i Reprezentacje nrzyjmujące wnioski: w Lesznie, ul. Wieikonolna 15, w

Gn,cźnie, ul. Warszawska 36, w Toruniu, ul. Pocztowa 2ióg Now\ Rynek,
w Wi nie, ul J g ellońska 8, w Łodzi, ui. Dzielna i, w Lublinie. Kraków-
skie Przedmieście 39, w Kaliszu, Stary Rynek 16, w Łut ku, ul. Jagiellońska 58.

Prezes Rady Nadzorczej hr. A. Żółtowski z Jarogniewlc
(6245

Części zapasowe stale na składzie.

Przyjęliśmy wyłączne przedstawicielstwo
i sprzedaż oryginalnych amerykańskich

żniisiarek i kosiarek
,,DEERING"

Firmy odsprzedające prosimy o wczesne zlecenia.

DługBierm.ra Rrstot - PnnKtuaina tostowe.

Inowrocławska

Fabryka maszyn Ro!niczgch Tob. lc.
(dawniej H. Cegielski).

Inowrocław, ul. św. Ducha 25-29. Telefon 111.

Adres teł,: ,,INOFAMA”. (6677

Części zapasowe stale na składzie.

BO SIEWU

poecamy
Żyto

Jęczmień
Owies

Seradelą
Koniczyną c.zerw.

Koniczyną białą
Tymotką
Rajgras

Oryg.WlechmannŻółte Eckandorfy
Czerw. Eckendor-
fy, siemle bura­
ków past, bia­
łych, brukiew

biała i żółta.

LANDW. BIM - a.

VERKAUFS-VE
BE!NSp.z.zo.o.

Bydgcszczcz.
Kantor r)ówny: ulica
Dworcowa 30, sMa-

(lnica Biaław!(i.
Tak 100. 61;?.

Czytajcie
Dziennik Gyd??osk!

^j!iilllllll!lli!lllllllill!i!ll!ll!llllIIIBllI!lIllllHlf!l!’l!ini!!!Il!!llllIi!illlll^^

MAHIM”i
Marcinkowskiego 5. g=

99

Dziś w piątek

1 fltolRi tato straeM
ą= sławnego Strzelca, byłego kapitana burów

Sl4

Znakomity strzelec afrykański na skutek
wezwania przez pewnego bydgoskiego g
strzelca-amatora wykona w _dniu dzi- g

siejszym między innemi

wielkie strzały tajemnicze
obcą bronią, która mu przez strzelców
bydgoskich do dyspozycji stawiona będzie

Wszystkich strza!łów bydgoskich
zaprasza kapitan Siema na dzisiejszy
konkurs strzelecki do ,,Maxima”.

S Konkurs poprzedzi wie!ki kabaret
1 I Varietó. 6286 g

3 Początek o godzinie 9 30 wieczorem =

^!l!lll!llll!l!!!ll!lllll!llll!l!!l!llllll!ll!llilll!lllillill!lllllll!l!lllllllllllllll^

Htacb

lniane, rzepikowe,
O-ws-ssj

S(SSCMWśSiiS§a

. i Osbbos
polecają (6122

Landw. Ein- und
Verkaufs - Verein.

Sp.z.zo.c,
Bydgoszcz- Bieiawki.

Te!. 109

Zienmirti
fabryczne I do Jedzenia
również i ładunki wn-

dne kupuje za natych­
miastową zap!alą 6002

S. -BeaęcttBRB,
Chojnice, Dworcowa S2.

Te!efon 4’.

KAPELUSZE
kwiaty, pióra i inne Prz:ybory do skroj-ą

(5T90) poleca
Jobb SoieasiaWlfiA

Bydgoszcz, Dworcowa 73,1. -Te!efon 14S4

Urzędowo konoosionowano.

Kursy Handlowe
udziela się: Książkom ości, pisanie na nsaszyoiet,
stenografji korespondencji wystawienie wekśłi W

Zameldowania przyjmuje 6f71
o. WOKKEAS, Rewizor ksiąg.

Jagiellońska 14. - T lefon 1259

?ras? eksceńtruczną
do 500 kg; wagi BOTSgE;lt

ul. Błonia nr. 3

Telefon 402. (6215

Zdolni

i linotypiści
potrzebni są

za wysokiem wynagrodzeniem do

ZAKŁADÓW GRAFICZHYCH

,,POLONIA"
KATOWICE

ulica Sobieskiego nr. 11 . (6157

Pomocnik
dzielny w swoim zawodzie, z dobrami świade­
ctwami może się natychmiast zgłosić w firmie

,,Zgoda" Spółdz. Spożywców z o. odp.
w Żninie. (fi?si

brygadier wykwalifikowany dc skła­
dan’a kot?ów parowozf wycfe, oraz

tokarze
w żeiaze, potrzebni zaraz. Spie­
szne oferty z r-oAr, em warunków
pod ad esem : H, CESSELSill, Tow.
Akc., Poznań. (4244

Poszukujemy

F!!iS(iltMŚ RDpca

z branży handlu f rbamt, lak erami i t Jako
kierownika spółki. Z LsesBie do .,PAR" tf/03
Dw( ręow.’ 72, nod nr. 432jtS. ttW

Ekspedienta
młodszego, dzia!nego, sneeiaffetr z wełn i jedwab!(
któ v musi i steia zastąpić, ed 1 IV ewti. rr,itr”j
potrzebny.

Zgłoszenia piśmienne z podaniem pretensji
i fotografią.

Antoni J-szkowski, Bydgoszcz
StryILn-!r2P -fiS64

WidsBiłfii BMrogroBraf
dramat sensaeyjno-salonowy w SB-mSu aktach o silnem napięciu z ulubieńcem publiczności

Harry Piel P t ,,Człowiek bez nerwów"
Obraz ten szedł przez 3 miesiące w 5 kinach z nadzwyczajnem powodzeniem. Wszystkie sceny

sensacyjne są oryginalne. Zdjęcia dokonano w Paryżu. (6287

1


